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W, BARANOWSKI, 


Lwów przeżywa 
większej chwały. 
właśnie padła iskra, 


dni swojej naj- 
Tu w tem mieście 
kióra podpalić 
nala wszystkie, co lepsze, polskie 
dusze. Nie można rzec. iż iskra ta 
traflą na gotowe prochy. Nie było 
prochów, istniał niestęty tylko proch, 

1 miał zmordowaińych, znękanych 
i sproszkowanych egzystencji ludz- 
kich chcących za byleiaką cenę żyć. 
Cud. że między znalazła Się 
garść takicl. co za Narodu swego 
wolność j odrodzenie gotowi byli 
umrzeć. Z tei to garstki, z tych 
bohaterskich wnuków wielkich "stopa 
wowych przodków — powstał ów 
pierwszy przyszłej Polski niepod'egłej 
regiment, powsta! Zwiazek Walki 
Czynnej, w tem zawħązany j w tem 
proklamowany mieśae. powstał iako 
protes: zuchwały przeciw  rzeczywi- 
stości okropnej i jako zaczyn waelkie- 
go wymarzonego Jutra, 


nimi 


Dziś w odległości lat wszystko to 
wydaje się czemś bardzo prostem. 
Ale wonczas. ćwierć wieku temu, było 
w tym zarazem spisku i zarazem wy- 
buchu polskiej woli młodzieńczej zdu- 
miewaiące wyzwanie. cśnięte „fak- 
tom dokonanym“. Był to w całem 
tego słowa znaczeniu bunt m?o- 
dycl. Młodych niekoniecznie tatami, 
ate wiarą, Był te bunt tych. co nie 
mogli, me byli zdolni pogodzić sie ni- 
gdy z niewolą. Pierwsze bitwy i pier- 
wsze uch zmaganią miały miejsce tam, 
gdzie był, gdzie rozkazywał, gdzie 
rzucał hasło czynu On. ten którego 
serce już wówczas cierpiało za wiho- 
ny i który powsta! na to, aby krzywd 
Narodu swego Stać się mścicielćwn, 
'lo Jego strasznych walk mężni ryce- 
rze przechodził: „granicę“, przynosząc 
nieugaszony pożar swych  szasonych 
snów, 

Po boiowych rozgrywkach z obry* 
cznikami caratu, przybywali ludzie ci 
z niezłożomą bronia | z mezlamasą ni- 
gdy wolą na teren, gdzic mogli się 
skupić znów, zebrać z siłami. powczyć 
i pomnożyć swe szeregi Jako, Że 
Małopolska ówczesna i jei urzędowa 
stolga pełne były też Śmiałków. nie 
mieszczacych się w ramach rozbiorów, 


pelne były wpatrzonych w przyszłość , 
od poprze- : 


marzycici. tem różnych 
dniego pokolenia, yż marzena ich spri 
gnione były krwi.. krwi własne ., 


Bowiem io stało się już, dzieki Jeg® 
iauce i Jego nad duszami mocy — 
łysiącom jasne, iż na szalę dziejów 
boczynańącą właśnie drgać i wahać 
się w rękach Opatrzności, rzucić har 
jeży własne życie, Budownictwo Qer 
uliwe i mrówcze, praca u podstaw, t. 

praca organiczna — tyəh, co z wia 
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Lwów, poniedziałek 25 września 1933 
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wychodzi codziennie rano 


ry w walkę wyrastali słopniowo, nie 
zadawalały już więcej  Kunktator: 
stwem były im į małoduszną narode-" 
wą mitręgą. Od dni, gdy krew hofow 
ców zmieszała Się z krwią wroga na 
bruku Warszawy, kartą dziejów uci- 
śonionego i pomiżanego narodu odwra 
cała się znowu. Ucisk trwał jeszcze, 
lecz poniżenie się kończyło, 


Duma wstąpiła w mężne dusze i 
uczyniła je niezdolnemi do jednego 
tylko: do trwania w jarzmię. Cóż że 
tych dusz mężnych było jeszcze nie- 
wiele. Zato, jakiż potężny szedł od 
nich czar i zew!.. Trzeba je było 
skrystalizować, skupić, 1 tu zaczyna 
się historja nowych zapasów polskich, 
którym sądzono było znaleźć dla sie- 
bie pierwszy kształt w odwiecznym 


grodzie naszym. Przypadek to był, 
czy przeznaczenie?! Trudna ua to od- 
powiedź.. Najniewątpliwie jedno i 
drugie jednocześnie. Konrunktura poli- 
tyczna, która się pozwoliła skupić?!... 
Ale ileż przedtem zmarnowano prze- 
różnych znakomitych konjunktur !... 
Więc było tu cos więcej: objawienie 
dojrzałej — choć w drobnej cząstce 
spoleczeństwa dopiero — woli, była 
pozatem ciśnięta już w narastające za- 
stępy młodych żołnierzy Wolnej Pol- 
ski komenda, pierwsza od niepa- 
uiętnych czasów, co zamieniła się od- 
razu w posłuch. 

I w tem tkwił cud moralny, jakiego 
walki dawne nasze nie widziały nie- 
slely. Rodziła się nareszcie nowa 
Polska, bo rodzili się nowi Pola- 
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słowo gra 32, matrymoniałne, korespondencje, 


I NASZEJ CEWAŁY. 


cy. Szeregowcy, oczekujący Wodza... 
To była ta łaska Boża, co spłynęła 
wreszcie po latach upodlenia i mąk na 
Naród. Kończyła się niewola, bowiem 
kończyły się wichrzenia. Młodzi to 
był materiał już na karne zastępy. Za- 
stępy te trzeba było przetopić tylko 
ia zwartą i jednolitą siłę duchową i 
orężną. I to poczęło się dokonywać 
ćwierć wieku temu. To był nietylko 
czyn wojskowy. To był potężny czyn 
przękształcenia psychiki. myślenia i 
dążeń. To było skoordynowanie ich i 
sprowadzenie do jednego celu. To 
było przekucie w sta! daw- 
nej słabi:zny. io było uczynienie 
z ofiary — obowiązku. To było zró- 
wnańie w nim wszystkich i zamienie- 
nie „snu o szpadzie” w wole mocarną. 

Te przemiany w nowem, garnącer 
Sie pod sztandar narodowy, pokoleniu 
uczyniła pierwsza po latach wiełu 
Organizacja, nazwana Związkiem 
Walki Czynnej. W kilka lat po swem 
powstaniu zamieniłą się w „Strzelca“, 
a z niego narodziły się Legjony. Histo 
ria czasami włecze się ohydnie, ale 
niekiedy dosiada ognistego rumaka. 
Tak było pomiędzy r. 1908 a 1914. 
Posiew buntu przeciwko  cierpieniom 
Ojczyzny i Jej pognębieniu wschodził 
przedziwnie szybko, Wschodził iednak 
tylko śród tych. którzy dalszych lo- 
sów Narodu swego byli poniekąd stra 
ża przednią.. Za nimi włokła sie ol- 
brzymia masa maruderów. 


Tych ostatnich dreszczem  decyzii 
i gotowością do boju przejąć, na nowo 
ochrzcić z ducha. z wielkim Celem 
zespolić — to było dalsze Legionów 
przeznaczenie, W wojnie tak iak w 
pokońu, szły naprzód wierme rozkazom 
Komendanta. Nim stały się tem, czem 
w dziejach walk z wrogami niepodie- 
głości Polski i jej siły wewnętrznej 
być im sądzono — wzięły początek, 
jak wielka rzeka wypływać zwykła, 
z kryształowo czystego Źródła, z owe 
go Związku, w swych dażeniąch w 
jedno zrastałącego się ze „Strzelcem“. 
których to obu wskrzeszenia Polski 
Wolnej i Polski Rycerskiej zawiąz- 
ków Świetlną rocznicę, chwały nasze 
go ducha i jego odrodzonej potegi 
święcimy dziś właśnie. 

A święcac ją, czuiemy się szczęśli- 
wi, że to nasz gród poniekąd kolebka 
stął się dokonanego Czynu. Ze wzru- 
szeniem rozważamy jego genezę i 
skutki, błogosławiac modlitwą wszy- 
stkich dusz naszych Tego, kto rzekł 
był pierwszy z iście niezłomną mocą: 
„Polsko wstań i skrusz swoje kaida- 
2% 

e A 


2 


DR. SKRZYPEK JÓZEF. 


e 


a 


Gr, z mia 45 września ib, 


nn, 


= 4 


W dwudziestopieciolecie Z. W. C. 


Ideja waiki zbrojnej o odzyskanie 
niepodległości przewija się iak czerwo 
na nić przez dzieje narodu już od 
samych rozbiorów. Insurekcia kościu- 
szkowska. iegiony Dabrowskiego  [i- 
stopadowe i styczniowe powstania To 
wyraźne etapy jej rozwo, dokumen- 
Łoówane krwią i żelazem protesty, 
przeciw zaborcom. Nie wdając się w. 
oceng, czy i jakie Szanse powodzenia 
w danej chwiłi koniunktura dawala — 
stwierdzić nałeży, że były powstania 
dla samego narodu regeneracią, pe- 
winem „memento“ stwarzatącem jako 
centralny pumkt dążeń politycznych 
— niepodległość, Niewątpliwię również 
powstanie 1363 r. stanowi w walkach 
wyzwoleńczych punkt zwrotny, po 
którym dążność do swobody doznaje 
krótkiego zresztą zatłamowania by 
następnie odrodzić się w zmienionej 
cokolwiek formie. Nie bez wpływu na 
kształtowanie się tych usiłowań były 
prądy wolnościowe — wiosny fudów. 
+ teorji socjalnych powstałych 4 wa- 
runków życia Europy zwłaszczą za- 
chodniej 19-go stulecia. Dla Polaków 
iako trudność jeszcze większa, był ol- 
brzymi wzrost potęgi Niemiec i Rosii 
idących bardzo zgodnie razem jeżeli o 
sprawę polską chodziło. Ucisk jaki 
spadł na zabór rosyjski po 63 r. łącz- 
nie z szerzeniem haseł „pracy urga- 
nicznej na całym terenie starej Polski, 
pilne strnzeżenie granie przez rozbioro 
we państwa, oraz przeszkody w kon- 
takcie czy wymianie myśli między Po 
lakami, sprawiły, że życie polskię za- 
częło się rozwijać w każdym z zabo- 
rów osobno, politycznie zaś przekształ 
ciło się w t. zw. tróilojalizm, Jakkol- 
wiek zatem mędzynarudowa  równo= 
waga polityczna utrzymywana w Eu- 
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gotowe i do miary 
wykonuje najtaniej 


„PALLIUM” 


Wytwórnia odzieży 
ochronnej i sport. 
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onan Fłlajsk. Muzeum Przamyssowega 1:44 


ZNANY PIANISTA I KIEROWNIK ORKIESTR 


K. KORDIK 


UDZIELA LEKCJI GRY NA FORTEPIANIE 
I HARMONJI. MUZYKI LEKKIEJ I JAZZO- 
WEJ. PRZYJMUJE ZAMOWIENIA NA GRE 
WŁASNĄ I ORKIESTRY. == 


W miejscu i na prowincji. 


LWÓW, PEŁCZYŃSKA 23. Tel. 19-37 


ropie kierowała ogół Polaków na tory 
pracy, która daleką od myśli niepod- 
ległości była, to jednak przekonanie 
o konieczności kontynuowania dążeń 
do wolności nigdy nie straciło swoich 
zwolenników. Tworzyły się taine Or- 
ganizacje młodzieżowe, powstawały 
kółka konspiracyjne, których ceie prze 
ważnie szły w kierunku walki z zabor 
cami, brak jednak koordynacji a na- 
stępnie jasnego programu technicznego 
odbierał widoki powodzenia lub choć- 
by wybitniejszego wpływu na bieżące 
życie. Zmiany zasadnicze nastąwły 
wtedy. kiedy do pracy przystąpili lu- 
dzie, którzy słowa zaczęli zamieniać W 
czyn. Hasła walki zbrojnej o wolność 
skrystalzowane w program społeczno 
narodowy, powstały pierwsze na tere 
nie zaboru rosyjskiego i stamtad też 
przeszczepiońe Zostały na zabór prze- 
dewszystkiem austriacki, który w krót 
kim czasie stał się kuźnią : koiehką od 
rodzonego czynu polskiego. 

Rok 1905/6 przyniósł! Rosji przegra- 
na woinę z Japonią i ruchy rewolucyji- 
ne w państwie, które specjalnie wyra- 
żnego oblicza nab'erały na terenie Kró 
lestwa t. zw. zaboru rosyjskiego, gdzie 
socialistycznę erganizacje hajowe wy- 
raźnie o niepodległość Polski do wal- 
ki stanęły, Dość rychłe jednak avano- 
wanie sytuacji przez rząd carski, po 
chwiłowych taktycznych ustepstwach. 
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strjackim przedstawiała 


odbiło się też w najostrzejszej formie 
w Królestwie, Rozpoczęła się nowa e- 
migracja tych ludzi, których wrogie | 
stanowisko przeciwmoskiewskie było | 
ogóluie znane. Wzrastająca fala nowe- | 
go terroru zinusiła ich do osiedlenia się 
daleko za granicą wśród obcych, lecz | 
duża część emigrantów osiedliłą się W | 


zaborze austrjagkiim t. zw. Galicj:. Już ; 
wtedy zasłynęło nazwisko Józefa ' 
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Nowakowskiego, J,  Otdakowskiego, 
Ringmana, Kożena M., Yrojanowskit- 
go i Józefa 'ilsudskicgo, przyjęto Pra" 
gram ideowej uraz technicznej prasy 
— Związku Wałki Czynnej, — W, myśł 
założeń (pı :wiono sobie jako cel ie- 
chowe wyk:ztalcerie organizaiorów ! 
kierowników przyszłego powstania w. 
zaborze rosyjskim. Natychmiast też 
rozzoczęła sie zorączkową praca ć 


ULBERAL KAŻIWIERZ SOSNKOWSKI. 


Piłsudskiego jako jednego z Przywód- 
ców i organizatorów walk z caratem, 


stawiającego wyraźny program nie- 
podległościowy przy stworzeniu Siły | 
któraby go osiągnąć potrafiła, Sam | 
Piłsudski wraz z szeregiem wsiótpra- 
cowników znalazł się w zaszłych wy- | 
padkach jako emigrant w Galicji, gdzie 
na nowo trzeba było wszcząć pracę. 
Niepowodzenia bowiem nie wytrąciły 
inu broni z ręki a przyniosły jedynie 


nowe doświadczemia. Stąd skrystalizio= 


wała sę myśl, że do walki z woiskiem 
potrzeba wojska, i takie wojsko pol- 
skie stworzyć trzeba. Trzeba było 
stworzyć jak nrajdoskonalszą improwi- 
zacię wojska, skoro nie było możności 


innym sposobem ceiu osiągnąć, 


Sytuacja dla Polaków w zaborzę au- 
się w tym 
czasie korzystniej, ze względu na 
międzynarodowa komiunkturę politycz 
ną, która przewidywała w  ostatecz- 
ny mwypadku zbroiny konflikt Avstriji 
z Rosią, Dawnym wzorem zamierzańo 
wykorzystać Polaków w Czasie Przy- 
szłej wojny. skutkiein czego zelżuł u- 
cisk wojskowy i administracyjny w 
ślad za czem zaistniały warunki możl- 
wości zorganizowania zarodków przy 
szłych kadr wojska polskiego, kióre 
też tylko polskim cuiom służyć (Młaio. 
Z istniejących iuż na terenie zwłaszcza 
Lwowa drobeych erganizacyi spisko- 
wych Nieprzeżednanych, Odrodzeria i 
kółek milicyimych w części z miejsc- 
wych, częścią z €ia.grautów się skla- 
dalących vo'wstałą nowa organizac 3 O 
wylaźnem dążeniu ! jasnej ideologi. 
Organizatorem i duszą pirzedstięwizię- 
cia był Kawuerz Sosnkow'ki zasta- 
ny współzzacownik Józefa Piłsudskie 
go. Na zebraniu cdbytem w czerwcu 
1908 r. we Lwowie przy ui. Lena'to- 
wieza 12 Dry ndziaie Zygin nta Bo- 
huszewicza, Miecz. i Stefana Dąbkoów- 
skich, Kaz. Fabrycezo Jana Goize- 
chowskiege, Kicińskiego. M. Kukiela 
Miglfziobnodzkiegio. K. Możdżenia. 'E. 


wykładów 1. ćwiczeń wojskowych 
wraz z sz” zenies1 haseł niepodleg*3- 
ciowych wśród szerokich warstw spo 
łeczeństwa, Przybywali nowi członz» 
wie na miejscu we Lwowie, których 
szkolono według programów stwoszo- 
nych przez kierowników, powstały też 
w następnym toku dwa nowe ośr dki 
Związku, w Krakowie i w Borysła- 
wiu. Miarą intensywności pracy niech 
będą suche cyfry sprawozdań, z któ- 
rych wynika; że w okresie roku prze- 
szło przez Związek dwustu kilkunastu 
ludzi, odbyto 260 wykładów, kilka- 
dziesiąt większych i mniejszych ćwi- 
czeń polowych dziennych i nocnych. 
Lecz praca ta łatwą nie była. Posłu- 
chajmy co o niej pisze historyk | nao- 
czny świadek: — „Trzeba było nie- 
zwykłej mocy ducha, aby przemóc 
fatalną niewspółmierność sił į zamia- 
rów, aby czynić rzeczy mające z razu 
wiszelkie pozory śmieszności, ocalić po 
wagę Sprawy, i wyrabiać zwolna sza- 
cunek dla niej wśród otoczenia. Czas 
to był bowiem, gdy jednym plutonem 
w cywilnych ubraniach z paru sztuka- 
mi broni, owiniętej w derki, ruszało 
się w jary ` polany leśne na taiemne 
ćwiczenia, 

W takich warunkach dojrzewały pier 
wsze roczniki przyszłych oficerów. — 
Lecz wielkie rzeczy wielkich wyma- 
gają ludzi, stalowych charakterów, 
zdolnych świecić przykładem, ść w 
pierwszym szeregu przy sztandarze 
pracy. 

Rozpoczął się też tryumialny pochód 
ideii, powstawały nowe ogniska pracy. 
jak n. p. Zagiębie Dąbrowskie, Sosno- 
wiec, Dabrowa Górnicza, Grodziec, Za 
wiercię, Częstochowa, Piotrków. Ra- 
dom Żyrardów, Włocławek, Skiemnie- 
wice, Wilno, Grodno, Biatystak, Kijów, 
Dorpat. Ryga, Moskwa, Odessa, Char 
ków, Petersburg, Warszawa, że wyli- 
czymy choćby kilkanaście najważniej- 
szych. Coraz Szybciej toczyt się nurt 
nowego życia oonaz wiecej stawało hit 


dzi w szeregach, budził się majsz'achet 
niejszy duch rycerski, w duszach mło 
dzieży, kipiał pod bluzą robalnika i iit- 
teligenta, Lecz dostrzec go mogło ie- 
dymie bączne oko, — bo było to życie 
Polski już niepodległej. lecz jeszcze 
podziemnej, 

Rozrost liczbowy onganizacji wyma 
gal jednak częściowej przebudowy u~ 
zyskania jakiejkolwiek legalności, któ- 
maby dawala możność bardziej otwartej 
i nieskrępowanej pracy. 

Na tych przesłankach oparty Wy- 
dział Związku Walki czynnej z Józe 
feu Piłsudskim ua czele powołał już w 
1910 roku do życia nową organizację 
pod nazwą „Strzelec“ i „Związek 
Stnzelecki", otrzymawszy dla mich le- 
galizacie statutu od władz austriackich. 


PIANISTKA 


KORDIKOWA ANNA 


ZŁOTY DYPLOM, była celująca uczennica 

prof. KURZA, LALEWICZĄ i FRIEMANA 

przyjmuje zgłoszenia na KURS NIŻSZY, 
SREDNI I! WYŻSZY. 

Specjalny kurs dziecinny po 8 zł. mies. 

LWÓW, PEŁCZYŃSKA 23 I. p. Tel. 19-37. 
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Wiedza to potęga! Wiedza to potęga 


LEKCJE 
z zakresu: języka: 
psychologji niemieckiego 
filozofji francuskiego 
socjologii anqielskiego 
literatury 1816 


4—5 zł. miesięcznie. 


Przez powstanie Strzelca Związek 
Walki Czynmej istnieć nie przestał, sta 
nowił jedynie dakby rdzeń organiza- 
cyiny, składający sie z ludzi ideowo 
wypróbowanych i zupełnie pewnych. 
Powstanie jednak Związku strzełeckie- 
go lącznie z przekształceniem wewnę- 
trznem, gdzie na miejsce kolegiainego 
Wydziału wprowadzono ustnói jednost 
kowy z Komendantem na czele, siano* 
wi pewien zwrot w historji Związku 
Walki Czynnej, Możność swobodniej- 
szej pracy, iak odbywania ćwiczeń, ko 
rzystania ze strzelnic wojskowych od- 
biła się bardzo dodatnio na Samej or- 
ganizaciji. Szereg wydawnictw z zakre. 
su regulaminów i podręczników woj- 
skowych dawał możność gruntownego 
uzupełniania wiedzy fachowej; wojsko- 
wej łącznie ze Stałem prowadzeniem 
szkół. 

Absolwenci po ukończeniu kursów 
szkolnych szli odrazu do pracy kierow 
niczej i orzganizacyńnej, dzięki czemu 
cały miema' obszar Galicji pokrył się 
szersiem ośrodków strzeleckich wpły- 
wy zaś sięgały daleko do Rosji * Nie- 
miec, obejmując prawie wszystkie wię 
ksze miasta zachodnie, gdzie skupiała 
się mlodzież, sięgnęły nawet za Oce- 
an do Ameryki. Tymczasem Komen- 
dant Główny prowadził wytężającą 
nieustanna pracę na zglęb'eniem wie 
dzy wojskowej, którsįi wyniki podaje 
na wyższych kursach strzeleckich, u- 
cząc szukać zwycięstw przyszłego pol 
skiego żołnierza. 

Szczególnie pomyślnie zaztaczyły 
się dla rozwoju liozebnego stnzelca lata 
191213 gdy na skutek wytworzonej 
sytuacji politycznej ną ile wypadków 
bałkańskich wojna z Rosia wydawała 
sie nieumiknioną. I choć nadzieje na 
szybki jej wybuch zawiodły, tempo pra 
cy wewnętrznej nie opadlo na mo- 
ment, Związek krzepł z każdym dniem. 
Z niedawnych cywilów wyrastał wspa 
niały żołnierz. gónuiący  wyrobiemiem 
wołskowem i wysokiem poczuciem 
świętości spnawy nad tymi. z '#êrymi 
niiał toczyć bój, 

Obozy ietnie jak i wielkie ćwiczemia 
przeprowadzone z pokrewna organi- 
zacją drużyn strzeleckich wykazywały 
gotowość bojową strzelców wśrót 
których rosła comaz bardziej iilczkta wy 


(Ciąg dalszy na stronie 3-ciej). 


wa 


(Ciąg dalszy ze strony 2-giej). 


szkolonych oficerów. Zestawienią licz- 
bowe, raporty i many mobilizacyjne z 
przed wojny wykazują, jakie utapy 
rozwoju przeszła myśl niepodlegtościo 
wa, w jakim stopniu przybierały real- 
ry kształt, Z dniem 1. czerwca 1914 r. 
liczba członków Zw, Stnz, wyrosiła 
7:239 ludzi pracujących woiskowo. Li- 
czba członków drużyn strzeleckich 
3.997, co w sumie dawało około 12 tys. 
ludzi. W okresie 5-0clo leinin z zrupki 
kilkunastu Judzi wyrosła ogromną or- 
ganizacja, wojskowe kadry przyszłej 
armii poiskiej, -- Władza i kierowni- 
ctwo spoczywało w rękach Komen~ 
dania głównego Józefą Piłsudskiego, 
wybieranego corocznie, pozy którem z 
zaparciom i poświęqzniem piacCuwał 
sziab ludzi — zakładając fundamenty 
pod budowę nowej Polsk, Wielu z 
nich odeszło w zaświaty, wielu wraz 
z Komendatem stoi dalej w bezpośred 
niej pracy państwowej, wielu z daw= 
nych strzelców rozrzuconych w masie 
społeczeństwa zajmuje różne Stovnie i 
posterunki publiczne w służb: tej 
wielkiej i świętej sprawy, które, na i- 
mię Polska, — Od narodzin pierwszej 
organizacji wojskowej polskiej mii alat 
25. święci swój jubileusz i wielki 
tryumi myśli ji czynu. Radośn:eiszy, 
jest tem więcej, że cała praca, caly ol- 
orzymi wysiłek moralny i fizyczny pro 
wadzony był wśród bierności ogólnej 
starszego ówczesnego Społeczeństwa, 
zapatrzonego w. hasła pracy organicz= 
ne; dalekiego od wielkich celów i za- 
merzeń, boiącego się gorących pory- 
wów młodych dusz. Nie rozumiano, że 
szły nowe czasy, nie rozumiano wiel- 
kich słów Piłsudskiego, że „niepodłe- 
głości nkt nam nie podaruje, ani nikt 
jej za nas nie wywałczy”, 


Wizyfacja urzędów pocztowych 
w Małopolsce Wschedniej. 


Minister Poczt i Telegrafów p. Ka- 
fiński dokonał wizytacji szeregu utzę- 
dów pocztowych na terenie Małonol- 
ski wschodniej, Wizytacja objete zo- 
stały głównie urzędy pocztowe poło- 
żone w województwach Iwowskiem i 
stanistawowskftem. Minister Kaliński, 
odwiedził m. in. urzędy pocztowe w 
Worochcie i w innych miejscowościach. 
kliniatycznych Małopolski wschodniej. 

Rezultatem wizytacji będą zarządze 
nia zmierzające do usprawnienia urzę 
dowania poczt w miejscowościach le- 
tnskowych, zwłaszcza w okresach 
wzmożonego napływu kuracjuszów. 


(Wschód). 


Nowe dowody rejestracyjne 
Ma aufodorożek. 


Starostwo Grodzkie lwowskie za- 
wiadamia wszystkich właścicieli poja- 
zdów mechanicznych, samocnodów 
osobowych. c.ężarowych i motocyki! 
na terenie m. Lwowa, że w związku z 
wejściem w życie rozporządzenia © 
ruchu pojazdów mechanicznych na dro 
gach publicznych i ustawy O Państwo 
wym Funduszu Drogowym, przystąpi= 
ło do wydawania nowych dowodów 
rejestracyjnych. Wszyscy zatem wla- 
śc'ciełe poiazdów mechanicznych na 
terenie m. Lwowa. niezałeżnie od in- 
dywidualnego zawiadomienia :w tym 
względzie przez Lwowski Urząd Wo- 
jewódzk,i winni we własnym interesie 
zgłosić się jak nairychlej majpóźniei 
do końca września b. r. w Starostwie 
Grodzkiem w godzinach urzędowych 
celem podięcia nowych dowodów re- 
jestracyjnych nowego typu. Do otrzy- 
mania nowego dowodu rejestracy nego 
należy przedłożyć: a) dowód raiestra- 
zii starego typu, b) t. zw. dodatkowa 
kartę kontrol, zaległych opłat na Pań- 
stwowy Fundusz Drogowy, wystawio 
na przez tut. Magistrat, c) odcinek 
czeku, jako dowód wpłacenia należne 
go podatku na Państw. Fundusz Dro- 
rowy od swego Pojazdu Za Czas do 
końca września 1933, względnie za- 
świadczenie tutejszego Magistratu, że 
prócz wyrównania zaległości za lata 
ubiegłe wpłaconn należność za bieżący 
Okres. 
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WSpinja uczonego francuskiego 
8 Sobieskim, 


Profesor sławistyki ma uniwersyte- 
cie strasburskim, wybitny uczony fram 
cuski p, Łucjan Tesniere, opublikował 
w największym dzienniku ałzacko-lo- 
taryńskim ..Dernieres Nouvelles de 
Strasbourg“ artykuł p. t.: „Sobieski 
we właściwem świetle“, w którym od- 
piera kategorycznie fałszywe twierdze 
mia pewnych historyków niemieckich, 
starających się umniejszyć rolę króla 
Jama II w bitwie pod Wiedniem Na 
podstawie poważnych Źródeł nauko- 
wych Tesniere wykazuje, że zwycię- 
stwo pod Wiedniem było wyłączna za 
sługą Sobieskiego i husanii połskiej. 
a. mm 


58 nowych pism w Połsee. 


W okresie lipca i sierpnia r. b. po- 
wstało w Polsce 58 nowych pism, z 
czego 9 tygodników, 2 dwutygodniki, 12 
miesięczników, 1 dwumiesięcznik, 1 
kwartalnik, 8 iruych uzasopism i 23 
jednodniówki, 

Wśród powstałych psm mamy aż 2 
organy Polskiej Partii Narodowo-Socią 
listycznej, a mianowicie tygodnik „Bły « 
skawica” w Katowicach, założony W 
sierpniu r. b, i tygodnik „Swit“ w Pab 
janicach założony w lipcu 1. b. 


„Wśród członków wpajać należy 
nietylko wojskowe ze studjów doś- 
wiadczenia, lecz i prawdę o potrze 
bie wielkich charakterów". 

J. Piłsudski. 


To wskazamie naszego pierwsze- 
go Komendanta w dzisiejszych cza 
sach mimo upływu lat 25 nic nie 
straciło na aktualności. Przeciwnie 
w tych czasach wielkich przeobra 
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ĄAdw. Franciszek Paschalski 
poseł na Sejm, Prezes Zarządu GRłó- 
wneza Z, S. 


żeń spolecznych i gospodarczych, 
jakie rozgrywają się na całym świe 
cie, konieczną jest rzeczą by spo- 
łeczeństwo nasze posiadało jak 
majwiiększą ilość obywatełi pań- 
stwowo twórczych o silnych cha- 
rakterach. 


Od przedwojennego Związku 
przejął ito wskazanie dzisiejszy 
Związek Strzelecki, który obok 


krzewienia idei obrony narodowej 
wśród najszerszych warstw: społe- 
czeństwa jest również. szkoła wy- 
chowania obywatelskiego, w któ- 
rej wykuwa się te charaktery i 
wychowuje nowy typ obywatela. 

Związek Strzelecki wyrosły bez 
pośrednio ze Związku Walki Czyn 
nej jest tą organizacją, która shar- 
monizowała i uzgodniła dążenia 
wszystktich warstw naszego społe 
czeństwa. Wmosi Związek Strzele 
cki nowe zupełnie pierwiastki wy- 
chowawcze. szczególnie wśród mło 
dago pokolenia szerzy hasła ofiar- 


ngj pracy dla oańsiag, 
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Nazewnatrz więc odróżnia się 
tabletka Togal tylko wytłoczo- 
nym znakiem ochronnym, pod 
względem natomiast składw 
chemicznego i działania lecznia 
czego przewyższają znacznie 
tabletki Togal. Tic Potepsr 
Przeszło 6000 lekarzy, w tej 
liczbie wieln wybitnych profe- 
sorów potwierdziło z uznaniem 


r skuteczność działania Togalu, 
Tabletki Togal działają szybko przy bólach reumaty= 
cznych, podagrze, bólach nerwowych i głowy, grypie 


i przeziębieniu, Tabletki 


Togal są do nabycia we 


wszystkich aptekach w opakowaniu po 14 1 42 tabl, 


Realizacje swoich haseł i pracy, 
wśród seek oddziałów Z. S. rozrzu 
conych po całym terenie Wschod- 
niej Małopolski, oparł o Świetlice, 
których przeszło 500 znajduje się 
na terenie całego Okręgu. 

W oddziałach Z. S. mamy 148 
bibijotek stałych -z 19.099 tomami 
oraz 233 bibliotek ruchomych z 


9646 tomami. Oprócz książek świe j 
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Ppłk, dypl, Władysław Rusin, 
Komendant ziówny Z. S. 


tłice zaopatrzone są w gazefy, 
dzienników prenumerowano 48, ty 
godników 52, czasopism 39. 

W świetlicach Strzelcy prócz pra 
cy wmysłowej przysposabiają się do 
życia towarzyskiego kulturalnego. 
W szeregach Z. S. kultywuje się za 
miłowanie do pieśni i muzyki, spe- 
cialnie ludowej, zorganizowano do- 
tychczas 95 chórów a orkiestr dę- 
tych i smyczkowych 37 a również 
i radio wprzągnięto do pracy Wy- 
chowawczej i dotychczas mamy 33 


odbiorników. Pracami kulturalno- 
oświatowemi w oddziałach Z, S. 
kierują oddziałowi referenci Wy- 


chowania obywatelskiego przewa- 
żnie z pośród nauczycielstwa. Ce- 
jem ujednostajnienia kierunku prac 
i metod przeszkolono  referentów 
w. ob. na specialnych kursach, na 
które poświęcono 320 dni pracy w 
ostatnim roku, przeszkalając 448 
osób. 

Oprócz twch prac nad wychowa- 


wiązek Strzelecki 
organizacją wychowawczą Społeczeńsiwa. 


niem Obywatela Związek Strzele- 
cki doceniając ważność spraw go- 
spodarczych a specjalnie rolniczych 
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Dr. Jan Weryński 
Przew. Kotmitetą obywatelskiego Ob- 
chodu 25-lecia Z. W. C. Prezes Zarz. 
VI. Okr, Z. $. 


"dla Państwa otoczył je specjalną o- 
pieką. 

Wyrazem tej poważnej troski by 
ło zwrócenie szczególnej uwagi na 
pogłębienie zrozumienia zagadnień 


Mnal 
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Mir. Matian St 
Komendant Vl, Okr. ; 


gospodarczych w szeregach człon- 
ków Z. S. oraz na rozpowszechnie 
nie nowoczesnych metod pracy na 


(Dalszy. dag ua stronie 4tci.) 
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toli wśród strzelców, którzy i na 
tem polu powinni świecić przykla- 
dem ogółowi ludztości. Praca przy- 
sposobienia rolniczego  zorganizo- 
walą została w zespołach przyspo 
sobienia roln. Zespołów tych była 
343 „ 5128 uczestnikami. Z pośród 
nich nagrody zdobyło 16 zespołów 
i 139 nagród indywidualnych. Że= 
społy przerabiały następujące 
maty: uprawa + buraków- paste- 
wnych, ziemniaków, zbóż ozimych, 
lnu, fasoli, kapusty, ogródków 
kwiatowych i warzywnych, wys 
chów świń bekonowych, chów: 
królików, gołębi, jedwabników, ©0- 
wiec i drobiu. 

Jak widzimy praca Z. S. na poli 
przysposobiesią rolniczego odnło- 
sła poważne wyniki, dzięki czemu 
ckręg VI (lwowski) wysunął się na 
picrwsze miejsce w Związku Strze 
leckim a zespoły P. R. tutejszego 
Okręgu zarówno co do ilości ogół- 
nej (zespołów i uczestników) jak i 
zdobytych nagród zajmują drugie 
iniejsce wśród ogółu organizacyj 
prowadzących przysposobienie rol 
nicze na naszym terenie. Wśród 
tematów konkursowych P. R. 
zwracał Z. S. uwagę szczególnie na 
takie, które prócz czysto facho- 
wych i pedagogicznych, mogą 
mieć również znaczenie ogólno pań 
stwowe, podnosząc samowystar= 
czalność kraju lub stwarzając no- 
we kierunki produkcji jak uprawa 
Inu, morwy i hodowla iedwabni- 
ków, — ważne zarówno dla popra 
wienia naszego bilansu płatniczago 
w handłu zagranicznym, jak też dla 
zapewnienia tspołeczeństwu całego 
szeregu niezbędnych produktów. 
Ostatnio zwrócono uwagę na ko- 
nieczność zapoznania Strzelców z 
hodowlą owiec i jej rozpowszech- 


te- 


Nr=z dnia 25 wrześn.ą 1933, 


Budujmy pomnik poległych żołn erzy P. 0. W. 


OSYWATELE F' WIACY! 


W tym roku, w listcyadzie, mija 15 
lat od chwili, gdy z mroku konspiracji 
wyszły karne szeregi Polskiej Organi- 
zacji Wojskowej, by gołemi rękami 
zdobyć broń na okupantach, wypędzić 
ich z kraju i stanąć do nowych zma- 
gań, jako żołnierze regularnej armji. 
Na rozkaz Naczelnego Wodza Komen- 
danta Józefa Połsudskiego, stworzy- 


£ 
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naszego 
we wła- 


ra — to cepiejka podwalin 
zbiorowego czynu. Działajmy 
snych szereg:ch. idźmy do bliskich 
lam duchem i ideą, nie pozostańmy 
obojęlni dla żadnych poczynań Komi- 
tetu, Jak ongiś, przed laty, naszą pocz 
tą peowiacką zdołaliśmy dotrzeć do 
każdego zakątka i każdego czującezo 
serca — tak dziś niech listy składko- 
we trafią wszędzie, niech apel Komite 


Pomnik poległych żołnierzy P, O, W. dłutą prof. E „Wittiga, 


liśmy wówczas pierwsze oddziały 
Wojska Polskiego. 
Dziś po latach piętnastu, staniemy 


do apelu. iłuż jednak naszych ofar- 
nych towarzyszów broni na apel ten już 
Się nie stawi! Iluż ich padło w podziem 
nej walce z naiezdźcą, w tajnej pracy 
P. O. W, iluż zginęło w murach wra- 
żych więzień lub za drutami obozów, 


WAŻNE ZARZĄDZENIE! 


Nie wolno żadnemu szanującemu się obywatelowi polskiemu 
kupować obuwia zagranicznego, gdyż każdy ma do dyspozycji firmę 


D. Czyk, Lwów, Kościuszki 6 


gdzie sprzedaje się lepsze ! tańsze obuwie od zagranicznego* 


1839 


nienia. Dotychczas w kraju jest sła 
bo rozwinięta ta gałęź produkcji 
zwierzęcej — która staje się dzi- 
siaj coraz bardziej konieczną dla do 
ipe?nienia samowystarczalności kra 
ju. Ta gałęź produkcji jest tem waż 
tuejsza dla społeczeństwa, że prócz 
dostatecznej ilości pokarmu nie- 
zbednaą jest również i odzież, a tak 
że i okrycie zimowe surowca 
zaś na nie dostarcza między mmemi 
owca w postaci wełny. 

Widzimy, że praca dzisiejszego 
nad wychowaniem młodego pokole 
nia — tych przyszłych Obywateli 
Państwa Związku Strzeleckiego 
jest wszechstronną. 

Oddziały Zw. Strz. rozsiane po 
wsiach, miasteczkach i miastach je 
duoczące w swych szeregach ludzi 
różnego wieku, różnych zawodów 
i różnych warstw, są ośrodkami, 
skąd promieniuje idea wspólnego 
wysiłku, wspólnej ofiarnej pracy 
dla dobra i potęgi Najjaśniejszel 
Rzeczypospolitej. ib. 
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iluż legło w bojach o grancę Rzeczy- 
pospolitej! 

Piętnaście już lat żyjemy w  Niepo- 
dległej Polsce — a jednak spoleczeń- 
stwo wciąż jeszcze nie docenia tej wiel- 
kiej i cężkiej pracy, jakiej dokonało 
P. O. W., nie docenia ofiarnych i bo- 
haterskich czynów poległych w wal- 
ce Peowiaków. Musiwy więc oddać 
hołd, należny żołnierzom P. O. W. 
którzy życie swe złożyli w ofierze za 
Polskę. 

Z inicjatywy Komendanta Głównego 
P, O. W. Generała Śmigłego-Rydza, 
powstał w Warszawie Komitet Budo- 
wy Pomnika Poległych Peowiaków. 
Pracę, rozpoczętą Przed laty, musimy 
skończyć do dnia tej naszej wielkiej 
roczn cy. do 11 listopada tego roku. 
W dniu tym pomnik stanie w sercu sto 
licy. 

Wzywamy wszystkich Peowiaków 
do wytężonej, sumiennej i terminowel 
pracy dla dzieła, podjętego Przez Ko- 
mitet. Wszystkie okręg, kołą i pla- 
cówki winne natychmiast rozyocząć 
zbiórkę na rozesłane im listy składko- 
we. Każdy grosz, złożony na liste, bę- 
dzie dokumentern naszej solidarności 
peowiackiej. Nie idzie tu o wielkie su- 
my, nawet najriniejsza groszowa ofia- 


ERA OZN i 00 
a O por poj 


| 


tu głośnem rozlegnie się echem w Ser 
cu każdego Peowiada. 

Pamiętajmy, że pomnik ten, własne 
mi postawiony dłońmi — to hołd bra- 
terski dla naszych Poległych! 

Komitet Budowy Pomnika 
‘Polegtych Peowiaków. 


ka w + 


Odnosimy sę tą drogą do społeczeń: 


stwa, by pomne na należną cześć ofiar 
nej a bezgłośnej pracy konspiracyjnej 
i bohaterskiej walce P. O. W, z okre- 
su zarania naszej niepodległości 
pospieszyło na apei Komitetu Budowy 
Pomnika Poległych Peowiaków i 
przyczyniło się godnie do Zrealizowa- 
nią myśli uczczenia pamięci poległych 
żołnierzy P. O. W. 

Piętnaście lat mija od chwili. w któ- 
rej P. Q. W. kładło podwaliny budo- 
wy Żywego, wieikiego pomnika w 
dziejach Świata i dziejach Narodu bo 
podwaliny nowego, niezależnego i nie 
podległego, a obecnie mocarstwowe- 
go iuż Państwa, 


mma 


Cokołem tej żywej gigantycznej bu- 
dowy polskiej państwowości — stała 
się krew poległych żołnierzy Polskici 
Organizacii Wojskowej i ich ideologia, 
która nada! wśród nas żyje i żyć bę- 
dzie! 

Pozostałe, zwarte zdyscyplinowane 
szeregi P. O, W, są żywą skarbnicą 
tej ideęlogji, gotową do walki, do któ- 
rej staną jak piętnaście lat temu na 
rozkaz Twórcy P. O.W, Dzis owe 
żywe szereg! żołnierzy P, O. W., pra 


| cują na wszystkich Polach umocnienia 


wielkiej budowy i organizowania naro 


; du w nowej atmosferze. 


Bezwład i obojętność ogółu, tak do- 
brze znane z okresu Żnridnej a krwa- 
wej walki P. O, W. z najeźdźcami — 
nie pow nny dziś mieć miejsca, jeśli 
idzie o złożenie lołdu poległym sze- 
regom Peowiaków, Bezwład i obaję- 
tność ogółu, z którem 15 lat temu P.O. 


n 


Najnowsze matezjały damskie i męskła 


we wielkim wy»orze po cenach 
hurtownych poleca 


AŻA 


Lwów, Szpitałna 1 (Dom towarowy) 


walczyło — nie może dziś przy- 
kiywać warstwą milczenia bohater- 
stwa naszych Poległych. Przyczyfimy 
sę zatem do zbudowania pomnika, któ 
ry będzie Świadectwem żywotności 
idcołogji P. O. W., dowodem hołdu dla 
poległych bojowników Niepodległej 
Polski. 

Dzisiejsza szara naszą i twarda rze 
czywistość pracy — nie może i nie po- 
winna odciągać społeczeństwa Gd zło 
żenia cegiełki, choćby naimniejszej na 
budowę pomnika. 

Pomnik ku czci Poległych Peowia- 
ków jest dziełem wybitnego art. rzeź- 
biarza, prof, Edwarda Wittiga, znane- 
go już i zagranicą z wielu wspaniałych 
dzieł w sztuce polskiej. 


Pomnik ten przedstawia postać 
umierającego rycerza, który padł 


piersią i twarzą zwrócony do wroga. 
Zamierające oczy zdają się szukać hen 
w górze ziszczenia swych marzeń i 
idei, Wyraz twarzy jest pełen tragiz- 
mu męki konania i refleksu zadowole- 
nia ze spełnenia obowiązku. Ręka ry- 
cerza umierającego trzyma nadal kur- 
czowo miecz, jakby na dowód dalszej 
gotowości do walki jak gdyby chciał 
wyrazić, że nie wolno nam opuścić z 
ręki miecza. Jest w tem wyraz oba- 
wy o dalsze losy walki i nakaz niemal 
Że testamentu umierającego rycerza, 
by pozostałe szeregi mieczą tego ni- 
gdy nie opuściły aż do ziszczenia 1na- 
szych idei! 

Rzeżba ta zostanie wykonana W 
bronz e i stanie ną granitowym cokole, 
iako jedna z najpiękniejszych rzeźb 
stolicy, 

Br, Kurzeją B. P. 0. W. Lwów. 
. . . 

Datki przymuje Sekretarjat Związ- 
ku Peowiaków Lwów, ul. Wiśniowiec 
kich 1. 4. Dom emigracyjny, w ponie- 
działki, środy i piątki od 5—T-mej, 


Cennik jesienny 
PIERWSZEJ WIEDEŃSKIEJ CHEMICZNEJ 
PRALNI I SZTUCZNEJ FARBIARNI 


Lwów, ul. Lelewela 5b. Telefon 70-53. 
Chemiczne czyszczenie ubrania męskiego zł 4— 
Farbawanie ubrania męsx. lub płaszcza damsk. zł. 6-— 
Chemiczne czyszczenie płaszcza męskiego 

lub damskiego . zł 4— 
Chemiczne czyszczenie kos: jumu damsk. zł. 3:50 
Chemiczne czyszczenie sukienki . a zł 250 
Chemiczne czyszczęnie sweteru . « zła Lm 
Bluzki jedwabne z Zł, 1:20 
Spodniczka . „ Zł. 1:50 


Dia P. T. Urzędników REA 10 procent opustu. 
Odbiór i dostawa bezpłatnie. 
Spacjalność: czyszczenia kliimów | firanax Ę 


Dla filji z prowincji ceny zniżone. 1605 
a UZ CZAI 


Prof. Dr. $zymsnowicz 


powrócił i ordynuje 1501 
w chorobach uszu, nosa i gardła 
uj, Piłsudskiego 18, od godz. 4—5. 
WiECZNE PIÓRA 


| AUTOMATYCZNE OŁÓWKI 
naprawia TANIO i solidnie 


„WIECZNOŚĆ“ 


Lwów, Syksteska 19. parter na prawo 


FUTRA ani 


męskie, damskie, najlepiej wyxonujć 
i przechowuje przez lato 


W. SICHLERA SYNOWIE 


LWÓW PLAC HALICKI 16 LP 


„Niedość wykształcić pewną ilość 
zaolnych fachowców i stworzyć 
kadry oficerskie i podoficerskie. 
Trzeba w samem społeczeństwie 
obudzić zamiłowanie i zrozumienie 
dla spraw wojskowych. Trzeba całą 
Poiskę zmienić w pogolowie wojenne,, 


Zdanie to Józefa P:łsudskiego, wy- 
głoszone na jednym z  odczy- 
tów przedwojennych, nie straciło na 
swej aktualności w dobie obecnej. 
Doświadczenia wojny światowej. z 
odmętów której wyłoniła się nasza 
miepodlagła Ojczyzna, wykazały. 
miesłychaną wyższość armii złożo- 
nych z uświadomionego — obywa- 
telsko z jednej, zaś zdrowego i sil- 
nego fizycznie z drugiej strony żoł- 
nierza, 


Pomimo wszelkich udoskonaleń 
technicznych wojna wspołczesna. 
wymaga olbrzymiego nakładu sił 


fizycznych i duchowych. 
Żołnierz 


| wykonywać musi w 
przyśpieszonem tempie swe obo- 
wiązki — kopać rowy, budować 


mosty — pokrywać w forsownych 
marszach wielkie przestrzenie 
znosić głód — chłód — wilgoć į u- 
pał. Jeśli organizm jego jest słaby 
— wcześnie się załamuje j staje się 
jednostką słanowiącą raczej balast 
tiġ pizynoszącą pużytek w walce o 
całość granic oiczystych. Jednust- 
ka fizycznie zdrowa — jest i psy- 
chicznie odporniejszą, nie łamie się 
za lada trudem czy niepowodze* 
niem — trudniej poddaje się załama 
niom, niż cherlak, w którym nie- 
wygody i trud woienny potęgują na 
turalne na wojnie rozdrażnienie. 
Wiadomą jest rzeczą iż państwa 
koalicji w ostatniej wojnie w wiel- 
kiei mierze zawdzięczały zwycię- 


— 


ke S ARE ZZA RF. Br 


Nr. z dniu 25 września 1933, 


rzny na 


łecznej — przygotowując swych 
członków do służby wojskowej — 
i utrzymując w nich nabyty poziom 
wyszkolenia. 

Związek Strzelecki mocno wrósł 
w społeczeństwo — z górą 80 prc. 
jego członków, to chłopi i robotni- 
cy. Żadnej innej organizacji nie uda 
ło się tak głęboko dotrzeć do ludu 
— uzyskać tak wielki wpływ na 
masy dotąd luzem chodzące czę- 
stokroć będące żerowiskiem ele- 
mentów wywrotowych — tu Zw. 
Strzel. przez swą pracę przysparza 
państwu zastępy świadomych 
swych celów i przeznaczeń obywa 
teli. Związek pomnaża siły obrom- 
ne narodu przez zmniejszanie wy- 


datków na wyżywienie armji sta- 
lej, przez redukcję czasu służby 
wojskowej drogą uprzedniego 


przeszkolenia swych członków w 
wieku przedpoborowym oraz 
przez celową i systematyczną 


rodowej. 


działalność nad odrodzeniem na- 
szej rasy pod względem fizycznym 
i duchowym. Nie ogranicza się do 
czystych ćwiczeń fizycznych 
praktyki i teorji wojskowej — lecz 
także przedewszystkiem kladzie na 
cisk na wychowanie obywatelskie. 

Nie bezpodstawnie też powie- 
dział pułk. Ulrych: 

„ldea Strzelecka, to zorganizo- 
wany wysiłek na rzecz Polski wiel 
kiej i potężnej, Ruch strzelecki w 
dobie dzisiejszej, to ruch wycho- 
wania fizyczucgo i buzysposobienia 
wojskowego, to dążenie do wy- 
tworzenia siły moralnej i materjal- 
nej, tej organizacji niepodległego 
bytu. Z. S. był, jest i będzie czoło- 
wą organizacją p. W., która na 
rzecz państwa wychowuje młode 
pokolenie w stałej i systematycznej 
trosce o to, aby interes państwa do 
minował w duszy tego młodego 


2 
| 


pokolenia, nad wszystkiemi intere- 
sami czy sytmpatjami...* 

A teraz nieco cyfr. W roku spra- 
wozdawczym 32/33 istniało na te- 
renie VI Okr. 29 klubów sporto- 
wych, w których ogółem ćwiczyło 
786 członków na 9 boiskach wła- 
snych i 97-miu użytkowanych. 
Dla podniesienia poziomu pracy 
W. F. szkolono 166 instruktorów 
sportowych na 44 kursach. Na 121 
imprezach sportowych startowało 
2525 strzelców, P. O. S. uzyskało 
1423, państwową odznakę narciar- 
ską 26 strzelców. 

W dziale strzelectwa — odznak 
strzeleckich zdobyto 15000 w 
tem 164 kl. I — oraz 17 klasy wybo 
rowej (na 154 zdobytych w całem 
Państwie), W Iucznictwie — mi- 
mo, że w tej dziedzinie pracowano 
zaledwie od 3 miesięcy zdobyto 
50 odznak łuczniczych na 450 zdo- 
bytych w całem Państwie. Wyniki 
te mówią same za siebie. Nakoniec 
nadmienić należy, że daty te udio- 
szą się do końca ostatniego roku 
sprawozdawczego. 


Praca Kobiet w Związku Strzeleckim. 


Nigdy w dziejach Polski nie brakło 
kobiety, oddanej wiernię służbie Ojczy 
zny, Już przed ćwieróćwieczem w p€r 
wszycji szeregach Z. S. były Pierwsze 
Strzełczynie, które niebawem utworzy 
ly żeńskie oddziały Związku Strzele- 
ckiego i Drużyn Strzeleckich, 

Gdy w pierwszych latach odzyska- 
tuą własnego Pańsiwa Z. S. począł re- 
organizować swe oddziały, by w myśl 
wskazań Wodza Narodu Marszałka J. 
biisuskiego, lmejatorą i Twórcy Orga- 
luzacji, podiąć pracę w tworzeniu nu- 
wego typu obywatela wolnego, aktyw 
nego i świadomego praw i obowiąz- 


Obywatel życzliwy dla Państwa 


w którym żyje i czerpie dochody, nie powi- 
nien tych dochodów obracać 


na kupno obuwia zagranicznego 


gdyż jest to jasxrawą zdradą tego Państwa i jego bezrobotnych 


robotników, tembardziej, że się ma do dyspozycji 


FIRMĘ 


D. CZYR — Lwów, Kościuszki 6. 


siwo dużemu wyrobieniu spotto- 
wemu swoich żołnierzy. Żołnierz 
współczcsay musi być dobrym pie 
churem, biegaczem. strzelcem 

mesi być zaprawiony w rzucie gra 
uatem — w walce wręcz w pływa 
viu musi mieć silne nerwy, żelazną 
wulę i duże poczucie karności. 

Okres służby wojskowej jest 
zbyt krótki, aby w jego ramach 
ważna bylo przerobić człowieka o 
niewyrobionych mięśniach, et 
zdrowego, siliego, wysporiowane- 
go żoinierza, A jeśli się to nawet 
uda, to opuszczając szeregi żolłnici 
skie obvwatel wraca do dawnego 
trybu życia — mięśnie jego wiot- 
czeją — zanika z trudem zdobyta 
sprawność. 

Jedyną więc drogą 
utrzymania peinej zdolności bojo- 
wej narodu jest energiczne upra- 
wianie sportów į wszelkicgo rodza 
ju ćwiczeń przez jego vbywateli — 
zarówno przez mężczyzn jak i ko- 
biety. 

Względy te mając na oku, dał Z. 
S. inicjatywę zorganizowania przy 
sposobieńa wojskowego w Odro- 
dzonei Polsce. opierając się na tra- 
dycjach dawnych organizacji strze- 
lecko-iegioowvch. Wśród zmagań 
i borykania się z przeciwieństwarmni 
rozwinał się w potężną organiza- 
cię pomyażającą Wartości fizyczne 
i moc duchową narodu przez obv- 
watelskie -~ wychowanie swych 
członków, oparte na ide>logfi pań- 
stwowotwórczei i karności  SDO- 


wiodącą do 


MACIEJ FREUDMAN. 


ków, zgłosiły też kobiety swój współ 
udział, zdając sobie sprawę z wielkiej 
odpowiedzialności, jaka ciąży na bar- 
kach dzisiejszej Polsk. Wszak w bu- 
dowaniu i tworzeniu nowej  poiskiej 
rzeczywisiości nie może braknąć ko- 
biety-Polki, tej dla której dobro Rze- 
czypospolitej było i jest zawsze naj- 
wyższem prawem, — Stasęły więc o- 
chofaie do pracy wszystkie dawne 
Strzelczymie, wszystkie, które nieda- 
wno z bronią w ręku zdobywały woi- 
ną Ojczyznę, Zaczęly one werbować 
szeregi młodych dziewcząt ze wszyst- 
kich warstw społecznych. nie omija- 
jąc żadnej. Tak powstają nowe, Coraz 
liczniejsze oddziały żeńskie Z, S. 

W trzech kierunkach idzie praca nad 
miodemi Strzełczynami, W kierunku 
dokształcania i wychowania obywa- 
telskiego dla wyrobienia siły charak- 
teru i tężyzny duchowej; w kierunku 
szkolenia fizycznego dla kształcenia i 
hartowania siły ciała i w kierunku 
przysposobienia wojskowego, mając 
przytem na uwadze konieczność two- 
rzenia kadr pomocniczych na wypadek 
obromy całości naszych granie, 

Równolegle ze wzrastającem przeko 


ŻOŁNIERZE PIŁSUDSKIEGO 


Przed przyjściem waszem szty do was marzenia, 
pokoleń całych szły do was tęsknoty 

— legendą o was świt każdy promienia, 
waszemi były sny o szpadzie złote. 


W legjonów pieśni, w Warszawianki krzyku 
w szubienice tańcu, śród jeziornych oczu 

głos waszej trąbki już dawniej się począt, 
— żołnierski duch wasz na granit się wykuł, 


Za wami zwątpienia i izy zostały, - 
przed wami życie rosło w święiej wierze, 

— nad wami rozpostart skrzydła Orzei Biaty 

a wyście Orła byli żołnierze. 


Zoinierze l 


Czem trud swój każdy z was mierzył? 


uznaniem ? 
zapłałą ? 
łzami » 


Nie... W iwarze plunęliście katom 
— do boju was serca wasze gnaty 


— nad wami 


byt Orzeł Biały... 


Żołnierze I 
Przebyliście bitew tyle 


po tysiąc kroć każdy z was nie żył 
by powstać w radosnej budującej sile 
w nowej dla Polski ofierze .. 


naniem całego spoleczeństwą poiskie= 
go o konieczności przygotowania obno 
my rosną i mnożą się szeregi strzele- 
ckie, Niema! z dnia ną dzień organizu- 
je się nowy oddział, który natychmiast 
podeimuje prace wyszkoleniowe, 


Na naszym terenie VI, okręgu Z, S. 
zorganizowana zostałą przed dwoma 
laty Komisia Pracy Kobiet, która o- 
brała sobie za cel pomoc w szkoleniu 
oddziałów żeńskich Z. S, w zakresie 
przygorowanią fachowo-gospodarczęgo 
oraz pomocy moralnej i mażeriainej, 


Komisja P, K. utrzymuje żywy. bez- 
pośredni kontakt ze wszystkiemi oď- 
działami żeńskiemi i nadaje kierunek 
pracom i zajęciom wybitnie kobiecym, 
organizując kursy gotowania, szyca, 
haftowania i wyrobów artystycznych. 

Rozwój organizacyjny FP. K. w Z, S. 
podmiósł się niebywale, Napływ no- 
wych człomkiń masowy. W miastach 
większość zgłaszających się dziew- 
Cząt posiada cenzus szkoły Średniej, 
jednostki maią nawet studia uniwersv 
teckie, — nie mówiąc w tej chwili, o 
pododdziałach akadem'okich. które ró- 
wnież są bardzo liczne, 

Ogólna liczba oddziałów żeńskich na 
terenie VI Okręgu Z. S, wynosi około 
150 oddziałów z ilościa ponad 3.500 
strzelczyń. 

Na uroczystości jub'leuszowe 25 le- 
cia w liczbie konoertraci: przeszło 
12.000 sirzelców gościć będziemy w mu 
rach Lwowa, około 1.000 strzelczyń. 

Komisia P, K wraz z Komitetem 
Pań z T, Przyjaciół „Strzelca“ zorga- 
nizowała serdeczne przyjęcie i opiekę 
dla przybywających do naszego mia- 
sta Obywatelek Strzelczyń, 


KAPELUSZE | 


li. Władysław Cepioiowsi 


denckie, urzędowe i sporłowa 
zm.enił mieszkacie 1848 


JAN WITTMAN, LUW, 
„Ek wt. LOT 
ordynuje: Akademicka 11 (. p. Tel. E 
MUNDURY i PLASE STODENCAIE 
ao E E wa 
„CENTRUM“ 


Lwów, Skarbxowisa 4. Tel. 72-84 
(Nabrzec w kina Atlantic) 1759 


JAUNOWSZE 


| 
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Nr z dwa 25 wrzeżna 1933, 


Uroczystości 25-lecia Związku Strzeleckiego. 


W dniu wczorajszym rozpoczęły się 
uroczystości zorganizowane w 25-tą 
rocznicę powstania we Lwowie Zwią- 
zku Walki Czynnej, który pod wodzą 
Komendanta Głównego Józefa Pił- 
sudskiego, dążył do odzyskania itapo- 
dległości. Równocześnie z uroczysto- 
ściami jubileuszowemi Z, W. C. odby- 
wa się Tydzień propagandy Związku 
Strzeleckiego. 

Już od samego rana w całem mies 
Ście panował ożywiony ruch. Domy 
zostały przystrojone odświętnie sztan- 
darami, w oknach widniały nalepki Z. 
S. Ulicami miasta przechodziły oddzia 
ły Z. S., hufca, PW. i drużyny harce- 
rzy. 


Złożenie wieńców na cmen- 
tarzu Obrońców Lwowa. 


W południe odbyło się uroczyste 
złożenie wieńców na cmentarzy Obroń 
ców Lwowa. 

Już przed godzina 12-tą poczęły gro 
madzić się na cmentarzu hufce PW, i 
drużyny harcerskie, Od głównej alei 
do wejścia stanęli w dwu szeregach 
uczniowie gimnazjalm. Frontem ku ka 
plicy ustawiły się kompanje honorowe 
Korpusu Kadetów Nr. 1 im. Marszałka 
Piłsudskiego ze sztandarem powstań 
ców z r. 1863 i własną orkiestrą, 40 p. 
p. z orkiestrą, kompania Z. S. z Po- 
znania, Łodzi, kompania okręgu Iwo- 
wskiego z orkiestrą, hufce P. W. gimn, 
L VAL. X., ze sztandarami, drużyny 
harcerskie męskie i żeńskie ze sztanda 
rami i publiczność, 

Na schodach u wejśca do kaplicy 
stanęły poczty sztandarowe Związku 
Obrońców Lwowa, Kolejowego Przy- 


Marnotrawnym synem, — córka 


Związku i że na tym terenie działali 
od.samegu początku twórcy zbrojnego 
ruchu polskiego. 

Zkolei pod przewodnictwem p. dyť- 
Hartleba zebrani zwiedzili Wystawę. 
Na tle pięknie udekorowanej wielkiej 
Sali Muzeum, w gdablotkach ułożone 
wszystkie pamiątki legionowo-strzele- 
ckie, jakie zdołano z pośród publicz- 
nych zbiorów i od osób prywatnych 
zebrać celem dania przeglądu dziejów 
tego tytanicziiego wysiłku  niepodle 
głościowego. Poza dokumentami: tyczą 
cemi historij Strzelca znajdują się na 
wystawie również autografy listów 
Marszałka Piłsudskiego, pisane w 


Nkademja ku czci Śp. 


Po południu w szkole ewangelickici 
przy ul. Kochanowskiego 18 odbyła 
się akademia poświęcona pamięci le- 
gionisty ś. p. Eugeniusza Słommki-Dre- 
szera, który poległ w 19-tym roku ŻY” 
cia, dowodząc batalionem w bitwie 
pod Łowczówkiem 25 grudnia 1914 r. 

W pięknie przybranei Sali zgroina- 
dzili się przedstawiciele władz 1 orga- 
nizacyj, oficerowie, delegacje Korpu 
su Kadetów, Z. S., hufców P. W. oraz 
liczna publiczność. 


W pierwszych rzędach krzeseł za- 
siedli dow. O. K. gen. Popow'cz., pre- 
zydent miasta Drojanowski, dowódca 
K. K. 1. pułk. Florek, insp, szk. Wań- 
czura, macz. kapelan ewangelicki z 
Warszawy ks. superintendent Feliks 
Gioch, dr. Heller, prof. Reiss i w. in. 

Na wstęp'e orkiestra 26 p .p. ode- 


grała Hymn państwowy. Następnie ks. 
kapelan kpt. Karol Banszel wygłosił 


pozostanie każdy ten, kto zaniedba przekonać się, że 


z obuwiem CZYKA, Lwów, Mościtszki b 


nie zdołała KonKurować żadna fabryka zagraniczna 


1852 


sposobieria Woiskowego i zgromadzo 
nych organizacyj. 

O godz. 12-tej orkiestry odegrały 
marsz żałobny Chopina. 

Na stopnie wiodące do kaplicy we- 
szli przedstawiciele władz i delegaci 
niosąc wieńce, Obecni byli; prezydent 
miasta Drojanowski, prezes Z. S. okrę 
gu lwowskiego dr. Weryński, komen 
dant okręgu mjr. Stachelski, członko- 
wie Zarządu Okręgu, oficerowie Z. S. 
i w. in. 

Pierwszy złożył wieniec komendant 
głównego Związku , Strzeleckiego 
ppułk. dypl. Rusin, następnie prezes Z. 
S. z Poznania Kurkiewicz, komendant 
okręgu łódzkiego Tadeusz Marszałek 
i prezes okręgu bialostockiego dr. 
Cieśla. 

Orkiestry odegrały hymny państwo 
wy i strzelecki, a zgromadzone od- 
działy sprezentowały broń oddając 
hołd poległym w obronie Ojczyzny 
żołnierzotn. 

Przedstawiciele władz opuścili 
cmentarz udaiąc Się na dalsze uroczy- 
stości. 


Wystawa pamiątek Z. W. C. 
i Związku Strzeleckiego. 


Jako jeden z pierwszych punktów 
Obchodu 25-lecia odbyło się wczoraj 
w sobotę o godz. 2-giej otwarci: Wy- 
stawy pamiątek strzeleckich w Mu- 
zeum Przemysłowem, Do zebranych 
licznie przedstawicieli, władz, organi 
zacyj i szerokich sfer publiczności prze 
mówił dow. OK. gen. Bolesław Popo- 
wicz, Mówca urzypominiał poczatko= 
wą fazę tworzenia Źw.ązku Walki 
Czymiei. przyczem zaznaczył, 
Lwów był pierwsza kolebką tego 


|| 


MEBLE SACKA 


SE NA 500 LAT 0 
PIEKARSKA 1c. 

Ogłądać tez przymusu kupna. 1772 

Solidne wykonanie i tanie ceny 


„PTE-aAA" 


(Nowootwarta firma katolicka) 
LWÓW, UL. TRYBUNALSKA 1 


poleca po najtańszych cenach doskonałą 
KONFEKCJĘ MĘSKĄ WM 184) 


Sprawach organizacji do wiel wybit- 
nych współczesnych osobistości. Zna 
laz} się również szereg strzełeckich 
statutów Organizacyjnych oraz Tegula- 
minów bojowych, wydanych przez Or 
ganizację w latach bezpośrednio przed 
wojennych. Wystawa zawiera poza- 
tem szereg pamiątek wojennych i rę- 
kopisów wybitnych działaczy ruchu 
niepodlegiościowego. 

Wystawa pozostaje na pewien czas 
otwarta dla zwiedzających, co ułatwi 
zapozmanie się całego  społeczefistwa 
lwowskiego z temi najdroższemi pa- 
miątkami pamiętnego Czynu. 


Lug. Słomki-Dreszera. 


okolicznościowe przemówienie. Zko- 
lei Chór Legjonistów odśpiewał pieśni 
legjonowe a Olga Banszelówna, ucz. 
IV. kl. gimn, wygłosiła piękny wiersz, 
boczem p. W. Krzemiński odegrał na 
wioli przy akompaniamencie fortepia- 
nu „Pavane“ Ravela i „Chancon gelti- 
que“ Forsytha. Zkolei Adam Resch, 
ucz. I. kl. gimn. deklamowat wiersz 
J. Mączki p.t. „Krwawy spadek“, a Pp. 
Hinglerówna odśpiewała kilka pieśni, 

Na zakończenie orkiestra 26 p. P. 
pod batutą por. Szyfersa odegrała wie 
niec pieśni polskich į Pierwsza Bryga- 
dę, 


Apel poległych. 


O godzinie 7-me; przed Teatrem 
Wielkim zybotriadziiy się tłumy publi- 
czności oddziały konne i piesze Zwią 
zku Strzeleckiego, umundurowany od 
dział Związku Legionistów, delegacje 
młodzieży szkolnej, hufce P, W. Na 
czele staneii reprezuntanci władz cy- 
wilnych i wojskowych oraz starszy- 
Zna strzelecka. 

Po ©edśpiewaniu przez połączone 
chóry Echa i Lutni szeregu pieśni, u- 
mieszczoną na balkonie Teatru orkie- 
stra, zaintonowała marsza żałobnego 
Chopina, przy dźwiękach którego ko- 
miendant VI okręgu Zw. Strz- mir. 
Stachelski odczytywał z listy nazwi- 
ska poległych legionistów, Z szeregów 
strzeleckich za każdem nazwiskiem 
padała chóralna adpowiedź: „Poległ 
na polu chwały”, 

Po odczytaniu wszystkich nazwisk, 
łączących się z nazwami drogiemi pa- 
triotycznemu Polakowi z Łowczów: 
kiem, Kostiuchnówką i td, przemówił 
wiz, Błażewiski, poczem uczczono pa- 
mięć Zmarłych 1-minullowem milcze- 


niem, 


s 

Jak się dowiadujemy z Polminu w 
Drohobyczu przyjeżdża 100 strzelców 
umumdurowanych z orkiestrą. Oddział 
Z. S. z Drohobycza weźmie udzłał w 
r uroczystościach i defila- 
Zie. 


Pożyczka Narodowa. 


LWÓW SUBSKRYBOWAŁ WCZO-. 
RAJ MILJON ZŁOTYCH, 
Lwów, 24 września. Wczoraj t.j. w 
sobotę w lwowskich imstytuciach fi- 
uansowych subskrybowano Pożyczkę 
Narodową na kwotę 988.300 zt. t. i. 
prawie milion złotych. Pierwszego 
dnia ti w patek subskrybowawo 
547.180 zł.. razem więc w ciągu dwóch 
dui subskrybowano we Lwowie i mil- 

ion 533 tysięcy 480 zł. 


VIVAT SEQUENS! 

Dr. Wiihelm Pisek, lekarz i członek 
Lady miejskiej, złożył w Banku Gospo 
darstwa Krajowego na Pożyczkę Na- 
rodową kwotę 5000 zł. 


GDZIE MOŻNA SUBSKRYBOWAĆ. 
Do przyjmowana subskrypcji Poży 
ezki Narodowej upoważnione są na 


że | terenie Lwowa nastepujące instytucie: 


Banku Gospodarstwa Krajowego, Pań 
stwowego Banku Rolnego, i P. K. O., 
Miejska Kasa Oszczędności. Galicyj- 
ską Kasa Oszczędności, Kasa Oszczęd 
ności Powiatu Lwowskiego, Akcyjny 
Bank Hipoteczny, Bank Cukrownictwa 
Bank Dyskontowy, Bank Handlowy, 
Centralna Kasa Spółek Rolniczych, 
Bank Związku Spółek Zarobkowych, 
Powszechny Bank Kredytowy, Po- 
wszechny Bank Związkowy, Łódzki 
Bank Depozytowy, Dom Bankowy O. 
Griiss. Dom bankowy Schiitz i Chajes, 
oraz kasy wszystkich urzedów skar- 
bowych. 


4 « 
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Sekretarjat Wojewódzkiego Komi- 
ietu Obywatelskiego Pożyczki Naro- 
dowel jest czynny w Ratuszu l. p. 
(Prezydium miasta), telefon 38-99, co- 
dziennie od godz. 8—15, Sekretarz ge 
neraldy Komitetu przyimuje od godz. 


Oddziały lwowskie: Banku Polskiego, | 13—14. 


ADWOKAT 


ALEKSY SYWULAK 


em. sędzia apelacyjny 
otworzył kancelarję przy ulicy Domas 
galiczów 4 (boczna ulicy Ochranek) 
Tel. Nr. 38-00. 


DOCENT DR. 


ADRJAN DEMIANOWSKI 


POWRÓCIŁ 
i ordynuje w chorobach nerwowych 
we Lwowie, ul. TechnickKa 1. 10 
1887 tel. 25-04. 


CHIRURG "OPERATOR 
PROF. DR. HED. 


ROMUALD WĘGŁOWSKI 


PUWRÓCiŁ 


do Lwowa i ordynuje jak zwykle w swojej 
willi przy ul. Czeresniowej 16, — codziennie 


w godz. 15—16. Telefon 42--10, 1819 
preen aj a ima 
Z działalności B. B. W. R. 
w terenie. 
SOKAL, 


W dniu 18 b. m. odbyło sie w Sokalu 
w sali „Sokoła“ liczne zebranie oby- 
wateiskie, zorganizowane przez Radę 
Powiatową BBWR. — Zebraniu prze- 
wodniczył Prezes Rady, notanjusz Ko- 
walski, Referaty dotyczące aktuadnych 
zagadnień państwowych prac Rzadu 4 
Obozu państwowego wygłosił posto- 
wie: Dr. Z. Stroński Szajer i-Żuchowsko. 
Po zebraniu odbyła sę dyskusja, w wy 
niku której zebrani wyrazili solidar= 
ność obywate!stwa sokalskiego z dzia- 
ialnością B. B. W. R. 


ŻÓŁKIEW, 


We wtorek, dnia 19 b, m z inicia- 
tywy Rady Powiatowej; B. B. W. R. 
odbyło się zebranie obywatelskie w 
sali „Sokola“ w sprawie Pożyczki: Na- 
rodowej. W zebraniu wziął udział sta- 
rosta Emeryk. przewodniczył bitr- 
mistrz  Rembatowicz. Do zebranych 
przemówili posłowie: Żuchowski i Dr. 
Stroński, poczem w dyskusji zabierali 
glos przedstawiciele ludności wśród 
nich Ukraińcy i Żydzi, gorąco apelu- 
jąc do subskrypoji Pożyczki Narodo- 
wiej, 


KAMIONKA STRUMIŁOWA, 


Obchód rocznicy Odsieczy wiedeli- 
skiej, urządzony w dniach 15 i 16 b. m. 
wypadł w Kamionce imponująco. 15 
września wieczorem podniesiony sztan 
dar państwowy, ipoczem przemówił 
pmof, Faliński Nazajutrz odbyło się u- 
roczyste nabożeństwo z kazamiem ks. 
prałata Czyrka, następnie zaś Akade- 
mja w sali T. S. L. z przemówiemem 
prof. Chymiakowskiego, Młodzież gim 
nazjalna urządziła osobny obchód. Ko- 
mitet obchodowy na którego czele stat 
p. M. Zawałkiewicz, dołożył wszelkich 
starań, aby pamięć tych uroczystości 
utrwaliła się w pamięci tutejszego Spo- 
łeczieńjstwia. 

W dniu 20 b, m. zawiązał się powia 
towy Komitet Pożyczki Narodowei ze 
Starostą p. Kulpińskim na czele W 
mieście propagandą Pożyczki Narodo- 
wej kieruje burmistrz Poznański, Po- 
sianowiono zawiazać odrębny Komitet 
lokalny w Busku, 


LESKO, 


Obchód ku uczczeniu roczniay Odsie 
czy wiedeńskiej w dniach 10, 11 i 12 
września wypadł tu okazale, Nabożeńt- 
stwo i defilada z udziałem Strzelca, 
Sokoła, Czytelni mieszczańskiej i Stra 
ży Ogmiowej — zaznaczyły się szcze- 
gólnie uroczyście. Następnie odbyło 
sie otwarcie wystawy pamiątek po kró 
lu Jamie Sobieskim w zamku br. Kra- 
siakłich, Wieczorem okolicznościowy 
odczyt wygłosił na wielkiem zebraniu 
nauczyciel Mach. Właściwa uroczy- 
stość odbyła się 12 b. m. 


— 

Prawidłowe trawienie i zdrową 
krew osiąga się przez codzienne uży- 
wanie po pół szklanki naturalnej wo- 
dy gorzkie: Franciszka-Józeta. Zale- 
cana przez lekarzy, 728 
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Tajemnicza wędrówka banknotu. | 
Policja na tropie morderców syna Lińdbergka? 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa. 23 września. (Sz.) Dono | ku. Gdy na drugi dzień 
Władzom belgijskim | raz drugi, natychmiast 


szą z Brukseli: 
udało się, dzięki przypadkowi, wpaść 
na trop bandy, która porwała | zamor- 
dowała syna Lindbergha. Na trop ban- 
dy natrafiono już przed tygodniem, 
cała sprawa trzymana była jednak w 
tajemnicy, Do jednego z banków w 
Aniwerpii zgłosił się pewien mężczy- 
zna i poprosił o wymianę 1000-funto- 
wego banknotu, Ponieważ banknoty 
ọ tak wysokiej wartośc: bardzo rzad- 
ko pojawiają się w obiegu, obudziło 
to podejrzenie kasjera, Polecił kliiento 
wi zaczekać i połączył się telefonicz- 
nie z centralą Banku w Londynie. po- 
dając numer banknotu. Otrzymał odpo 
wiedź, że jest to numer jednego Z 
banknotów wręczonych w swo'*m cza 
sie przez Lindbergha bandytom ame- 
rykańskim, którzy przyrzekli wydać 
mu dziecko. 


W międzyczasie mężczyzna z 1000- 
fuutowym banknotem wyszedł z ban- 


ZGUBIŁA 6-LETNIEGO SYNA. 


Amalia Goldberg zam. obok dwor- 
ca Łyczakowskiego doniosła policji, 
że wczoraj wieczorem na ul. Batore- 
go zagubił się w tłumie jej 6-letni sym. 


zgłosił się po 
go atesztowa= 
no. Banknotu przy nim nie znaleziono. 
Zeznał, że banknot ten wręczyli mu 
dwai mężczyźni. których spotkał w 
kawiarni. Mężczyzn tych areszłowa- 
no, jednak banknotu przy nich nie by- 
ło. Dopiero następnego dnia wożny 
przy sprzątaniu znalazł korertę, w któ 
rej znajdował się ów banknot Are- 
sztowani zeznali, że banknot pochodzi 
z Ameryki, a otrzymali go z rąk gang= 
sterów. 


ZEŚII 


1033, 
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Ło Trisin rzeczywiscie pomaga 
Tr po "krótkim, czasie można (stwierdzić, jak' zi ZakoŃi 
— 1 skuteczny“ Sosi stworzyli w ciągu ” 
m długoletnich badań naukowych lekarze i chomicy: 
Łupież znika 

„wypadaniw włosów usjaja 

włosy odrastają. 


FABRYKA CHEMICZNA PROMONTA. BIELSKO ŚL 


R oc 


Bez pomocy Ligi Narodów. 


Co mówią w Gerewie o podpisaniu układów polsko-gdańskich. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa. 23 września. (Sz.) Dono 
Szą z Genewy: Na podstawie ae- 
sień prasy francuskiej i szwajcarskiej, | 
komentuje się dziś zarówno w kolach ; 

sekrerarjatu Ligi Narodów, jak i w 
rozmowach prywatnych pomiędzy | 
członkami zjeżdżaiących się delegacyi, 

przebieg wczorajszej wizyty Premie- 

ra Jędrzejewicza i Ministra Zarzyckie 

go w Gdańsku. 


Przeciw »rzeziębieniom i kałarom 


zalecają najsławniejsi leKarze noszenia 
dobrego nieprzemakalnego ubuwia, takie zaś można 


b 
“Sam fakt dojścia wizyty do skutku, 
przyjęcie członków rządu polskiego 
przez władze gdańskie, nadewszystko 
zaś treść przemówień Premiera Ję- 
drzejewicza i prezydenta Rauschninga, 
uczyniły tu jaknajlepsze wrażenie. Na 
leży zaznaczyć, że gdy przed kilku 
miesiącami zarysowały się na hory- 
zOucie pierwsze oznaki, wróżące poro- 
zuimien'e polsko-gdańskie, a szczegól- 
nie osiągnięcie tego porozumienia w 
drodze rozmów bezpośrednich z po- 


minięciem Genewy, tu, w stolicy Ligi A 


Narodów, zapatrywano się z pewny 
newiarą na możliwość osiągnięcia re- 
zultatów bez pomocy misternej proce” 
dury ligowej. Podpisanie układów pol- 
sko-gdańskich, ukoronowane wczoraj 


nabyć tylko w "a, 1" SWE wizytą Premiera Jędrzejewicza, do- 
wiodło, że Polska i Gdańsk potrafiły 
znaleść rozwiązanie spornych kwe- 
sty] bez ponrocy Ligi Narodów. 
1503 i 0 
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Ku czci pułk. W. Sławka. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 

Warszawa. 23 września. (Sz) Z Sie- 
radza domoszą: W związku z poświęce 
niem sztandaru P. O. W. i obchodem 
z5-lecia Związku Strzeleckiego, przy- 
będzie do Sieradza w dniu 1 paździer- 
nika pułk. Sławek. Rówmocześnie od- 
będzie się poświęcenie ufundowanej 
przez społeczeństwo Sieradzą tablicy 
na pamiątkę ucieczki z więzienia sie- 
radzkiego pułk. Sławka. Tablica zo- 
Stanie wmurowana w murze więzien- 
uym, przez który pułk. Sławek zbiegł. 


LRady Banku Akceptłacyinego. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 


p" dj 23 września. (Sz) W dn. 
21 i 22 b. m. odbyło się pod przewod- 
nictwem prezesa dr. Wróblewskiego 
posiedzenie Rady Banku Akceptacyjne 
eo. Rada wysłuchała sprawozdania z 
działalności banku, rozpatrywała i za- 
twierdziła regulamin obrad Rady i Dy 
rekcii Banku oraz zakwalifikowała sze 
teg komunalnych kas oszczędności, 
spółdzielni kredytowych i innych insty 
tucyi do bezpośredniego korzystania 
z kredytów Banku Akceptacyjnego. 


Zakończenie kursu 
programowo-usirojowego. 


Zakończenie kursu programowo- 
ussrojowego, który zgromadził we 
Lwowie z górą 00 kierowników za- 
kladów średnich zem połudn=wsch., 
zaszczycił swą obecnością kurator P. 
Gadomsła, kuóry w dłuższym refera- 
ce zajął się aktialnemi zagadnienia- 
mi wychowawcze, Imiemem uczest 
«ków kursu złożył na ręce kuratora 
podziękowanie dr. Jacek Jediński, 
który przedstawit wysiłek i ofiarność 
nauczyc elstwa. realizującego w Iiri- 
dnych warumkach reforma szkody, 
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Konferencja biskupów polskich 
zaleca poparcie Pożyczki Narodowej. 


(Telefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa. 23 września. (Sz.) Na 
Jasnej Górze odbył się dwudniowy 
zjazd wszystkich biskupów polskich 
z księdzem kardynałem prymasem 
Hlondem i z ks. kardynałem Kakow- 
skim na czele. Konferencja episkopatu 
polskiego powzięła uchwałę wydamia ł 
odezwy do całego duchowieństwa pol 
skiego. zalecającej poparcie Pożyczki 
Narodowej. W związku z tą uchwałą, 
przedstawicie! Agencji „Iskra“ otrzy- 
mał od ks. kardynała Kakowskiego 


następujące oświadczenie: Na zasadzie 
uchwały konferencji Episkopatu pol- 
skiego, odbytej na Jasnej Górze w 
dniu 20 b. m, zaleciłem  duchowień- 
stwu archidjecezji warszawskiej, aby. 
popierało ogłoszoną Pożyczkę Narodo 
wą, oraz aby osobiście wzięło udział 
w tei pożyczce, oddając na ten cel 100 
procent pensji miesięcznej w 6 ratach. 
Odezwa moją do duchowieństwa Z0- 
stała już ogłoszina. 
—I)— 


Kasacja w sprawie 
odrzucona przez 


Rity Gorgonowej 
Sąd Najwyższy. 


(lelefonem od naszego korespondenta.) 


Warszawa. 23 września. (Sz) Dziś o 
godz. 2.40 po poł. Sąd Najwyższy w 
składzie: przewodniczący prezes Rzy- 
mowski, sędziowie Wyrobek i Syro- 
miatnikow, ogłosił wyrok w sprawie 
Rity Gorgonowej, mocą którego skar- 
ga kasacyjna adwokatów Ettingera, | 
Axera i Woźniakowskiego została od- 


dalona. Jednocześnie Sąd Najwyższy 
ohciążył Ritę Gorgon kosztami postę- 
powania sądowego z powodu wniesie- 
uia skargi kasacyjnej. Koszta te wyno- 
szą 1.200 zł. 

Uzasadnienie wyroku ogłoszone z0- 
stanie w ciągu 2 tygodni. 


—A— 


Staraniem Rady Grodzkiej BBWR. weLwowie 


odbędą się w niedzielę, dnia 24-go bm. zebrania obywatelskie 
w Sprawie Pożyczki Narodowe]: 


w dzielnicy 
w dzielnicy 


Il godz. 10 rano w Kinie Świt, ul. Gródecka 
IX godz. 12 — Kino Promień, Zniesienie 


w dzielnicy Vili godz. 5 popoł. — Zamarstynów, ul. Lwowska 86 


Farmerzy amerykańscy 
grożą strajkiem. 


_N. Jork, 23 września. (PAT) National 
Farmer's Holliday Association, zwią- 
zek, reprezentujący farmerów z ló-du 
stanów, uchwalił projekt t. zw. kodek- 
su farmera, — ustalający koszty pro- 
dukcji i ceny pruduktów rolnych, oraz 
przewidujący 10-godzinny dzień pracy. 
Płace robotników rolnych mają być 
określone przez amerykańską federa- 
cię pracy. Związek farmerów postano= 
wi wstrzymać się od zaopatrywania 
tynku w płody rolnicze, o Re prezyd. 
Roosevelt nie zaakceptuje ich różnych 
żądań, wśród których figuruje też in- 
ilacja. 


Ultimatum japońskie 
do armii Chin. 


Pekin, 23 września. (PAT) Wojsko- 
we samoloty japońskie roźrzuciły dru- 
ki, zawierające ultimatum do gen. Fang 
Czen Wu, żądające odprowadzenia 
wojsk chińskich do duia 26 b, m. na 
południe w kierunku strefy zdemilita- 
Tyzo wanej. 


FUTRA 


damskie, meskie, od najtańszych do 
najdroższych poleca najtaniej magazyn 


i pracownia futer | 
A. WROBEL i5704 ins 
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Kto wygrał na loterii? 


OSTATNI DZIEŃ CIAGNIENIA 
LOTERII KLASOWEJ. 


Warszawa. 23 września, (Sz.) Dziś, 
w ostatnich dwóch ciągnieniach V, kla 
sy Państwowej Loterii Klasowei pa- 
dły wygrane na następujące numery: 

20.000 zł. na nr. 144672. 

15.000 zł, na nr. 29386. 

10.009 Zł, na nr. 84657. 

5000 zł. na nr. 3904 22257 88453 
100032 115311 137905. 

2000 zł. na nr. 7217 7879 10664 31705 
32856 38869 45500 47386 51309 60858 
68810 68935 85689 88828 107781 109218 
111918 128181 131603 141018 152473. 

1000 zł. na nr. 5525 5382 5151 18405 
21975 22092 23064 29538 30904 37632 
42106 42214 45103 46870 47638 55098 
55510 59258 66481 69762 72448 73110 
77181 81809 84027 86197 87361 88305 
89613 93521 96642 99739 110941 112911 
118733 125873 126694 130605 139816 
151498, 

Pozatem, dziś, jako w ostatnim dniu 
ciągnienia, wylosowana została głów- 
na wygrana. Padła Ona na nr. 129.512, 
zakupiony w jednej z kwowskich kolek 
tur. Gdyby numer ten poprzednio W. 
którejś z 4 klas wygrał jakąkolwiek 
kwotę. wygrywaiący otrzymałby dziś 
dodatkowa premię w wysokości dru- 
giego miljona. Ponieważ wypadek taki 
nie zaszedł, drugi milion rozlosowano 
pomiędzy 200 losów. Prócz tego tozło 
sowągo dziś 200 premij pocieszenia 
po 1000 zł., onaz 1000 premij po 500 zł 


8 
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Nr. z Una -5 wrześnaą 1933, 


BRA kama pom pa 


Psychiatra i kom'sarz policii o Lilbbe m. 


Lipsk, 23 września, (PAT) W dru- | 
gim dniu procesu © podpalenie Reichs- | 
tagu zainteresowanie procesem w dal 
Szym ciągu olbrzymie, Na wstępie nad 
prokurator Rzeszy Werner odezylu:e 
depesze przywódcy S, A. Heinesa w 
której ten prosi sąd o wziecie go W 
obronę wobec oskarżenia komisji lon- 
dyńskiej, dotyczacego rzekomego 
współudziału w podpaleniu Reichsta- 
gu, 
Na wniosek nadprokuratora prze- 
wodniczący w oświadczeniu skiere wa 
nem do prasy, potwierdza że wczoraj 
sze zeznania Świadków z Zornewitz 
Brokwitz pokrywają się w całości z 
zeznaniami, złożonemi w czasie Śledz- 
twa. Van der Lübbe bowiem istotnie 
zanocował w Zornewitz. W tym sa- 
mym czasie jakiś ochotnik nazwiskiem 
Barka ugaszczany był tam przez nara 
dowych socjalistów. 


Pierwszy zeznaje ekspert-psychia- 
tra, tajny radca Bonhóffer. Ekspert ten 
badał Liibbego z polecenią sędziego 
śledczego. Stwierdza on kilkakrotnie, 
że oskarżony był w czasie badania go 
człowiekiem fizycznie silnym i odpo- 
wiadał swobodnie, Zauwazone wozo- 
raj pewne znużenie Liibbego podczas 
odpowiadania w sądzie nie jest, zda- 
niem eksperta, wcale wynikiem stanu 
chorobowego. Liibbe w rozmowie Z 
psychiatrą miał się przyznać. że pod- 
palił Reichstag, kierując sie względa- 
ini ideowemi jako komunista, przyczem 
miał zaznaczyć, że mówi to, by nie- 
słusznie nie więziono innych komuni- 
stów. Momentów chorobowych lekarz 
nie zaobserwował u oskarżonego. Nie 
było też przeszkód natury psychicz. 
nej. Lübbe był zupełnie pewny siebie, 
a pod względem formułowania okazał 
nawet dużo sprytu. W dalszej rozmo- 
wie Lübbe przytaczając nazwisko ko- 
munisty Thaelmana mial stwierdzić 
równocześnie że Torglera nie zna. 

Następnie zeznawał komisarz policji 
Ileissig, który przez kilka dni prowa- 
dził dochodzenia w Holandii. Świadek 
wymienia szereg osób z któremi od- 
był rozmowy i zaznacza, że wszystkie 
iednozgodnie stwierdziły. że Lübbe 
był koimunistą. Pierwsze przesłucha- 
nie Liibbego bezpośrednio po pożarze 
było nieco utrudnione, później iednak 
przesłuchiwanie odbywało się skład- 
niej Oskarżony żądał nawet odczyta» 
uia protokołów. poprawiał ie i Sam 
rozwijał różne momenty, Heissig opu- 
wiada dalej, że Liibbe sprowadzony 2 
Reichstagu na policję, miał ubranie po 
targane, był spocony i miał zwichrzo” 
ne włosy. Sprowadzony na miejsce 
czynu, orientował się dobrze i miat 
sam powiedzieć, że to on dokonał pod 
palenia. Podczas następnego badania 
miał zeznać, że czyn łego miał być 
wskazówka dla proletariatu w walce 
przeciwko systemowi kapitalistyczne" 
mu. 


Dar dla zbiorów wawelskich. 


Dyrekcja zbiorów wawelskich otrzy 
mała w darze od Leona Piniůskiego 
portret Ludwika XIV. pędzla jednego 
z majwybitniejszych malarzy epoki 
Ludwika XIV. Cenny ten obraz bę- 
dzie w najbliższym czasie wystawio- 
by w jednej z sal Wawelu. 


enm M O W ÓW W 


Bijatyka na odpuście. 


Wczoraj wieczorem około godz. 8-€i 
przywieziono na dworzec główny po- 
ciągiem z Zimnej Wody  28-letniego 
robotnika Józefa Derewlanego. który 
otrzymał szereg ran ciętych i kłutych 


w klatkę piersiową i głowę podczas | 


bijatyki na odpuśŚcie, Derewlanego od- 
wieziono karetką Pogotowia do szpi- 
tala powszechnego. 


a] 


W tem miejscu adwoka: oskarżone- 
go Torgl'ra, dr. Sack, cytuje ustęp 
z książki „Das Braune Buch“ zaznacza 
iąc, że według opowiadań Świadków, 
dom Liilbbego w Lejdzie był widownią 
burzliwych zajść w okresie po poża- 
rze Reichstagu. 


Komisarz Heissig zazuauczą dalej, że 
oskarżony Lübbe odpowiadał dobro- 
wulnmie i bez żadnego przy mum, 


Nadpnrok. Werner odczytuje depeszę 
biura Wolifa, według której rodzice 
Liibbego skarżyć się mieli, iakoby list 
ich do syua w sprawie powierzenia 
obrony holenderskiemu  adwokatowi 
Siomsowi ne zosta! oskarżonemu do- 
ręczony. Przewodniczący zadaje Liib 


bemu kilka pytań, na które ten od- 
powiada najpierw, że żaden z stów 
go mie doszedl, później iednak cofa 


swe twierdzenie : daje odpowiedź 
twierdzącą. Odpowiedzi Liibbego wy- 
wolłały duże wrażenie. Jeden z sę- 
dziów odczytuje następnie list rodzi- 
ców Liibbego i zeznania dyrektora 


więjjienia Siltza, składając oduośny 
list do aktów. 
Przewodniczący stwierdza pono- 


wnie, że omawiany list zoszał doręczo 
ny. Adw, Stoms oświadcza. że usiło- 
wał bezskutecznie wpłynąć na Liibbe 
go, aby powierzył mu swą obronę. 
Lübbe nie odpowiadał na pytana, — 
Stoms zaznacza, że zarówno rodzice, 


Drugi czień procesu o podpalenie Reichstagu. 


iak i znaromi twierdzą, że Lübbe nie 
jest homoseksua!kstą, 

Bezpośrednio potem nadprok. Wer- 
uer odczytuje list por, $chulzego, któ 
ry prosi o wzięcie go w obronę wobec 
kampanii zagranicznej,  zarzucającej 
mu, że na polecenie Goeringa, brał u~ 
dział w podpaleniu Reichstagu. 

Van der Libbe zostaje ponownie 
przesłuchany. OśŚwiadczą on, że nie 
może wyjaśnić. co oznaczać mają sło 
wa przyjaciół w hście, œ bomzach (w 
wn sposób w kołach hitlerowskich na 
zywają działaczy stronniocw politycz" 
nych narfodowemu socjalizmow!!. 

Po pięciominutowej przerwie, adw. 
Sack oświadcza, że w czasie przarwy 
doszły go wiadomości, że w Ameryce 
południowej, a zwłaszcza w Rio de 
Janeiro, rozdmuchiwama jest wiado- 
ność dziennikarska, że proces !ipskl 
jest prawdziwą farsą į poważnie bra» 
uy być mie może. Sack zwraca się do 
przewodniczącego z prośbą, aby kom 
betentne czymniki zaprotestowaiy 0- 
stro przeciwko temu, a dziennikarzom 
zagranicznym by odebrano dalsze pra 
wo uczestniczenia w rozprawie, Wia- 
domość ta wywołała dużą komsterna= 
cję na galerji, Dziennikauze zagranicz 
u przyjęli ią jednak spokojnie Powy 
sluchaniu obrazu dawne: działalności 
van der Liibbego, rozprawe około go 
dziny 15 zakończono. 


—— 
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Codos i Rossi w Warszawie. 


Warszawa, 23 września. (PAT) O 
godz, 16.35 wylądował na lotnisku na 
Okęciu lotnik francuski Verneuil na sa 
molocie ,Biarritz', O godz. 1645 wy- 
lądował samolot „Le Brix“, przywo: 
żąc lotników Cvdos'a i Russi'ego, 


a u o o 
ZAWODY TENISOWE POLSKA— 
CZECHOSŁOWACJA. 


Praga, 23 września. (PAT) W pią- 
tek rozpoczęły się iu międzypaństwo- 


we rozgrywki tennisowe  Polska— 
Czechosłowacja. Po pierwszyin dniu 
prowadzą  tennisiści czechosłowaccy 


2:0. W obu grach Polacy przegrali. 
Siba pokonał Hebdę 5:4, 6:1, 6:3, Male 
czek Witimana 6:4 1:6, 6:2, 6:3. Re- 
prezentacji czechosłowackiej brak nai- 
lepszego tennisisty tego ksaju Menzla, 
który ma zranioną nogę. 


bekarze amerykańscy a ich pacjene 


Lekarze atmbkrykańscy zamierzają 
podiąć szeroką kampanię za wprowa- 
dzeniem przymusu wpłacania zgóry 
honorariów za leczenie, Kampania ta 
mą być zarazejn protestem przeciwka 
rozpowszechnieniu w U. S., A. zwy: 
czajowi razulowania honorariów lekar 
skich po iaknajdłuższym czasie. prze- 
ciw stawianiu ich na ostatniiem miejscu 
w szeregu zobowiązań, podlegających 
uregulowam u, Podobno stosunki w tym 
kierunku pozostawiają wiele do życze- 
nia zdaniem lekarzy, 


Nowy etap na drodze zbliżenia 
między Gdańskiem a Polską. 


Gdańsk, 23 września. (PAT) Na wy 
danym na cześć przedstawicieli Rządu 
połskiego bankiecie przemówienie Wy 
głosił prezydent senatu dr. Rausch- 
ning. 

Prezydent Rauschnng  powitawszy 
gości polskich i  przypomniawszy 


wizytę gdańską w Warszawie, pod- I 


| 
| 


niósł wyniki zacieśniającej się współ- 
pracy polsko-gdańskiejj Mówca przed- 


stawia rezultaty bezpośrdenich 
rokowań delegacyj polskiej i gdań- 
skiej. Ciężki okres wzajemnych sto- 


sunków leży poza nami, i mam nadzie- 
ję — ciągnął prez. Rauschning — na 
długo; mam nadzieję na zawsze. Po- 


Przedstawiciele organizacyj gdańskich 
u #remjera Jędrzejewicza. 


Gdańsk, 23 września, (PAT) Po re- 
wizycie Rauschninga i Greisera, DV. 


Rosting i prezes Rady Porty Bendtke , 


złożyli p. premierowi Jędrzejewiczowi 
wizytę. Następnie złożyli mu wizytę 
konsulowię państw obcych w Gdań- 
sku, w których imieniu Przemówił bel 
giiski konsul generalny p. Walcke, któ- 
ty wyraził radość, że konsułowie mo- 
ga powitać w Gdańsku szefa rządu 
polskiego. P. Premjer podziękował ser 
decznie konsulom za ich Przybycie. - 
Następnie złożyła p. Premjerow! 
wizytę delegacja Związku Polaków W 
Gdańsku z posłem dr, Moczyńskim i 
inspektorem celnym Muszkiet-Króli- 
kowskim na czele, Dr. Moczyński, w1- 
lając w osobie p. Premiera majesla’ 
kzplitej, zobrazował rozwój Związku 
Polaków w Gdańsku, który obejmuje 
coraz szersze koła polskie Gdańsk, 
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Wędług oświadczenia insp, Muszkiet 
Królikowskiego, mimo, że działałność 
swą Związek rozwija dopiero od 3-Ch 
lat, potrafił skupić już około 3.000 
członków, założył już 28 świetlic, ja- 
ko placówek pracy społecznej, i roz- 
winą? skuteczną akcię celem złagodze 
nia skutków bezrobocia. P. Premjer 
zapewnił delegacię o swem Żżyczli- 
wem stanowisku wobec Związku. 

Zkolei przedstawili sie p. Preinjero- 
wi członkowie gminy polskiej 
w Gdańsku z ks. Komorowskim 
ua czele. Wkońcu p. Premier przyjął 
przedstawicieli Polsk, Tow. Sztuki i 
Nauki oraz delegację Bratniej Pomocy 
Studentów Polaków Politechniki Gdań 
skiej, O godz. 13 odbyło się Śniadanie 
w śŚcisłem gronie w Komisariącie Ge- 
neralnym R. P. 

— zza 


Nikte wyniki narad paryskich. 
„Wszystko zależy où propozycyj Neuratha”. 


Paryż, 23 września. (PAT) Piąfko- 
we rozmowy  irancusko-angielskie W 
których wziął również udziął Norman 
Davis, rozpoczęły się w atmosferze 
przyjaznej, nie doprowadziły  iednak 
do określonych wyników, „Łe Jour- 
ral“ podnosi trudności, jakie wynikają 
z braku sankcyj, oraz jakie nastręcza 


problem dobrej względnie złej woli. 
Naczelny publicysta „Echo de Paris“ 
Pertinax dowodzi, że rozmowy nie by 
ły zbyt owocne. Wszystko zależy od 
propozycyj Neuratha, które trzeba 
będzie po ich wysłuchaniu w Genewie 
rozważyć. 
z w 


rozumienie polsko-gdańskie zapewnia 
pokój we Wschodniej Europie, 


W zakończeniu mówca składa po- 
dziękowania obeciemu na bankiecie 
wysokiemu komisarzowi Ligi Naro- 
dów i wznosi toast na cześć premjera 
Jędrzejewicza i ministra Zarzyckiego, 
w których osobach wita naród polski. 


W odpowiedzi zabrał głos p. pre- 
mjer Jędrzejewicz, oświadczając m. in: 


Dziękuję za wyrazy  uprzejriego 
powitania. Cieszę się, że razem z Pa- 
nami mogę zaznaczyć nowy etap na 
drodze zbliżenią między Gdańskiem a 
Polską. W stosunkach między Gdań- 
skiem a Polską były różne formy roz- 
wojowe. Poczucie wspólności intere- 
sów powinno nam przyświecać w pra- 
cy. Szereg trudnych zagadnięń zosta! 
już rozwiązany w zawartych przy ŻY- 
czliwym współudziale wys. komisarza 
Ligi Narodów, Układy te uzyskane by 
ły w bezpośrednich rokowaniach mię- 
dzy czynnikami  zainteresowanemi. 
Wola Gdańska zbliżenia się do Polsk: 
i wola Polski zapewnienia Gdańsko- 
wi jak największego rozkwitu winny 
ndal panować w naszych stosunkach 
i ułatwić dojście do porozumienia w 
tych sprawach, które dopiero oczeku- 
lą załatwienia. Pewność zaś, że nai- 
lepsze rozwiązanie może być znalezio- 
ne jedynie w drodze bezpośrednich u- 
kładów, winna nas utw'erdzić w zacho 
waniu obecnie obranej linii postępo- 
wania. Wznoszę ten kielich za zdrowie 
prezydenta senatu, pp. senatorów i zu 
pomyślność W. m. Gdańska. 


Entuzjastyczne przyjęcie 
zwycięskich lotników. 


Montreal, 23 września. (PAT) Wczo 
rai rano przybyli do Montreal kpt. Hy 
nek i por. Burzyński, którzy przywie- 
Źli ze sobą balon. na którym odnieś!' 
zwycięstwo w zawodach o  puhar 
Gordon-Bonneta. Wieczorem kolonia 
polska zgotowała lotnikom entuzjasty- 
czne przyjęcie w Domu Polskim. 


Nr._z_dnia 25 wrześną 1933, 


Proces o zabójsiwo 5. p. Jana Chudzika. 


Sanok, 23 września. 

Sanok, 23 września. W dniu wozo- 
rajszym składał zeznania w procesie 
sanockim Antoni Jayko, brat oskarżo- 
nego komana. 


Przewodniczący: Jaki był pański 
stosunek do brata Romana? 
Świadek: Żyliśmy dobrze, ale 0- 


statnio kłóciliśmy się, bo się strasznie 
rozpijał. 


Zdziwienie na sali. 


Przewodniczący: Czy miał pan Z 
Owocem jakieś głębsze zatargi? 

Świadek: Głębszych zatargów zZ 
Owocem nie miałem. Nie kłóciliśmy 
się, ale były niesnaski, Walczyliśmy 
między sobą, 

Adw. Fell: A czy pan sie czesto Ko- 
munikuje z Owocem? 

Świadek: Owszem. 

Adw. Fell: A specjalnie w tei spra- 
wie? 

Owszem, odpowiada niepewnym 
głosem świadek. 

Wiadomość o częstym komunikowa 
niu się brata oskarżonego Romana 
Jayki z poszkodowanym Owocem, 
wywołuje na sali wielkie zdziwienie. 

W dalszym ciągu rozprawy oskarżo 
ny Stankiewicz zapytuje świadka, czy 
przypomina sobie, że w końcu roku 
ubiegłego, w obecności kilku osób wy 
myślał na Owoca i odgrażał się, że 
Owoca zastrzeli? 


Świadek zaprzecza, aby wogóle W 
tym czasie miał się ze Stankiewiczem 
spotykać. 

Następuje komirowiacja Świadka Ze 
świadkiem Brochowskim, który stwier 
dza, żę wskazane przez Stankiewicza 
spotkanie miało istotnie miejsce, nato 
mias mogróżek Jayki Świadek Bro- 
chowski ne słyszał. 


Mir. Owoc starał się 
o obrońce dla Jayki. 


Następnie zeznaje naczelnik więzie- 
nia w Sanoku Władysław Władyka. 
Opisuje on. jak przywieziono Romana 
Jaykę do więziena i przedstawia są- 
dowi bilet pozostawiony przez komisa 
rza Drewińskiego, który pisze w mim: 
„Przywiozłem panu iednego ktijenta 
do pełn'ejszggo stanu“. 

Dalej świadek zeznaje, że do areszto 
wanego Romana Jayki zgłosił się brat 
jego Antoni i rozmawiał z oskarżo” 
nym o sprawie obrońcy. Na żadanie 
obrony Świadek zeznaje, że Antoni 
Jayko mówił do swego brata, iż przy 
sechał z majorem Owocem i razem z 
mm był u adwokata Spiegla, prosząc 
o objęcie obrony Romana Jayki. O- 
brońca twoim — mówił wtedy Antoni 
Jayko do aresztowanego braia — bẹ- 
dzie mecenas Spiegel, Owoc prosił go 
o to. 

Obrońcy Stankiewicza i Drewińskie 
go proszą o przesłuchanie w te; Spra- 
wie mir, Owoca. 


Kto pokrywa koszty obrony. 


Owoc zeznaje, że będąc w Szpitalu 
jeszcze dowiedział się od posła Ry- 
mara, że ma zapewnioną obronę ze 
strony adwokata Pierackiego, Ponie- 
waż jednak adwokat Spiegel bronił go 
już w innej sprawie į uważał £o za 
Swego kliienia więc Owoc zawiado- 
mił mecenasa Spiegla, że ma innego 
obrońcę, a jednocześnie polecił mu 
wtedy Jaykę. Owoc dodaje przytem: 
Dlaczego pan mecenas nie może Sobie 
zarobić? 

Adwokat Spiegel zapytułe Owaca: 
Niech pan powie, czy pam mi płacił 
za cbronę? 

Owoc: Owszem płaciłem panu me- 
cenasowi iu w sądzie, ale.. 

Przewodniczący dzwoni į przerywa 
dyskusię na ten tomat. 


Na salę wchodzi następny Świadek 
Nowicki, ale zainteresowanie w 


szym ciągu obraca se okoła nią 


« 


DIE, O OOOO DE ora NO Z A MG -D 


'wodniczący zarządził 


kto pokrywa koszty obrony zabójcy 
śp. Chudzika, Romana Jayki? 

Po przesłuchaniu świadka Nowickie 
go, starszego funkcjonarjusza więziee 
mia w Sanoku, który przytoczyi nic- 
które szczegóły, dotyczące przyjmowa 
nia Romana Jayki do więzienia, prze- 
przerwę obia- 
dową. 


Zeznania funkc'onarjuszów 
policji. 


Po przerwie zeznawał komendant 
posterunku P, P. w Brzozowę Kasow* 
ski, który podobnie jak i Stankiewicz 
mial otrzymać od komisarza Drewiń- 
skiego połecenię unieszkodliwiena O- 
woca. Drewiński mówił mu o unie- 
szkodliwieniu Owoca, ałe świadek me 
rozumiał tego nigdy inaczej, jak tylko, 
że należy unieszkodliwić Owota w 
pracy. 

St przodownik służby śledczei ze 
Lwowa Lorch opowiada jak przybył 
do Brzozowa, 
wadził poszukiwania za strzelbą. 
Lorch stwierdza z naciskiem, że komi 
Sarz Drewiński pierwszy wyraził po~ 
dejrzenie, iż zabójstwa mógł dokonać 
ktyko. 

Następny świadek posterunkowy w 
Brzozowie Nogeć, zeznaje, że Stankie 
wicz był do Drewińskiego usposobio< 
ny wrogo za to, że Drewiński karcił 
go za pijaństwo. Świadek zeznaje. że 


jak badał Ślady i pro-` 


w roku 1932 rozenawiał z Romanem 
Jayką, Ten opowiadał mu wówczas o 
panujących w miejscowym Banku 
Spółdz. stosunkach i c tem, że brat ie- 
go Antoni ma ciągłe starcia z majorem 
Owocem. Roman Jayko, mówiąc © 
Owocu, miał się wtedy wyrazić „ia 
zo tak usadzę, że więcej wojować nie 


Na tem odroczono rozprawę,do So- 
boty, 


Zeznania świadka Kuźnara. 


Przed rozpoczęciem dzisiejszej roz- 
prawy adwokat Spiegel prosił sąd © 
zaciągnięcie imtormacyj w prokuratu= 
rze oo do karalności Świadką Kuźnan 
ra, który ma być przesłuchany proku 
rator zaś wniósł o powtórne przesłu- 
chanie iunkcionaniusza straży więziew 
nej Nowickiego. Adwokat  Picracki 
wniósł o zbadanie sędziego Śledczego 
Kruszelnickiego, który prowadził Śte- 
dztwo w sprawie o zabójstwo w Brzo 
zowie, Sąd zgodził się na ien wniosek. 


Świadek Kuźnar, inwalida wojenny, 
b, wachmistrz żandarmerii, karany o- 
statinio sądownie, zeznaje że brat o- 
skarżonego Romara Jayki, Antoni, pa- 
łat złością do Owcca, skoro na wła. 
sny koszt obieżdżat okolicę, aby pod- 
burzać członków Banku Spółdz.elcze- 
go przeciwko Owocowi. Świadek 
przed kilku dniam; przypadkowo spot 
ka? w Brzozowie na ulicy Antoniego 


9 
Jaykę, Gdy ten prosit Śwładka o rar 
dę, jak ma bronić swego brata, Ku- 


żuar radził mu aby przedstawił świad 
ków, którzyby stwierdził, żę Owoc 
wichrzył w powiecie, że był szkodzni- 
kiem i mącił spokój w państwie. Ku- 
Žnar wyraził nawet gotowość sianie- 
cia przed sądem, aby o tej szkocliwej 
robocie Owoca opowiedzieć, Wska- 
zał rówmież na osoby, które mogłyby 
potwiendzić niektóre, zdaniem Świad- 
ka, szkodliwe metody prowadzonej 
pnzez Owoca akcii. 

Na pytanie przewodniczącego. jaki 
związek mają rady. udzielone przez 
świadka Antoniemu Jaycę, z postępo 
waniem osk. Romana Jayki, świad: 
wyjaśnia, że wedle jego przypuszczeń 
między nimi było jakłe$ś nieporozu- 
mienie, Przewodniczący karei świad- 
ka za wypowiedzenie togo rodzaju 
supozycji. Poniewaz Antoni Jayko że 
znał wczoraj, że z rozmowy z Kuźna 
mesm odniósł wrażenie, jż Kuźnar dzia 
lał z własnej iniciatywy, obrona zapy 
tuje: Czy pan przyjechał do Brzozo- 
wa sam z własnej imiciatywy, czy też 
może ktoś pana wysłał? Świadek od- 
powiada: Przyjechałem w sprawach 
osobistych. Antoniego Jayke spotka- 
łem przypadkowo i nikt mnie nę Wy- 
syłał. 

Następuje konfrontacja Kuźnarą z Au 
tonim Jayką, która miała wyjaśnić, 
kto zaczął rozmowę w sprawie Ro- 
mana Jayki, Kuźmar twierdzi, że za- 
czął ją Anżoni Jayko i opisuje szcze- 
zółowi spotkanie, Antoni Jayko prze 
czy temu. Obaj zarzucają sobie kłan- 
stwo, za co przewodniczący orzywo- 
tnie ich do porządky, 


ZBRODNIA W TRUSKAWCU. 


Proces o zabójstwo Ś. p. Tadeusza Hołówki. 


Sambor, 23 września. W czasie dzi- 
siejszej rozprawy, która rozpoczęła się 
o godz. 9 rano, przesłuchany Szereg 
dalszych świadków w sprawie brow= 
ninga F. N. 109603, którego użyto do 
zabójstwa Ś. p. Hołówki. Świadkowie 
potwierdzili koleine etapy przechodze- 
nia rewolweru z rak do rąk, znane z 
aktu oskarżenia. 


Zeznania Józefa Biłasa. 


Zeznania Świadka Józefa Biłasa, któ 


ry bezpośrednio oddał rewolwer Wa- 


sylowi Biłasowi, oświetliły wiele mo- 
mentów działalności Motyki, Wasyla 
Biłasa i Bunija. Świadek Józef Biłas, 
absolwent szkoły handlowej, zamie- 
szkały w Truskawcu (nie jest on zwią 
zany żadnemi węzłami pokrewieństwa 
z nieżyjącym Wasylem Biłasem) Mo- 
tykę znał od roku 1930.  Zeznaie, że 
Motyka dostarczał mu kiłkakrotnie li- 
teratury propagandowej. Z rozmów 
z nim świadek wiedział, że Motyka był 
organizatorem „hurtka“ truskawieckie 
mo i że był dumny ze swej działalności 
na rzecz organizacji UON. 


MOTYKA NIE LUBIAŁ NARAŻAĆ 
SWEJ SKÓRY. 


Motyka jednak, jak zeznaje Świadek, 
nie lubiał narażać swej skóry. W dzień 
napadu na pocztę w Truskawcu sie- 
dział cały dzień w domu, aby wyrobić 
sobie alibi. Motyka przechowywał u 
siebie materiały wybuchowe, jak ekra- 
zyt oraz bomby łzawiące. Świadek 
wyraźnie zeznaje, że Motyka w czasie 
nabożeństwa w cerkwi z racji święta 
państwowego rzucił bombę łzawiącą. 
Z rozmowy świadka z Motyką na te- 
mat napadu na pocztę, Józef Biłas wy- 
wnioskował, że Motyka jest właśnie 
inicjatorem tego napadu. 

Po zabójstwie ś. p. Hołówki Motyka 
oświadczył świadkowi, że FHołówkę za 
bito dlatego, iż był inicjatorem pacyfi- 
kacji dalej aby przeszkodzić zbliżeniu 
polsko=ukraińskienm, iak również dla- 
tego. że Polska nie dotrzymuje zobo- 
wiązań traktatu wersalskiego. Świa- 
dek powtarza słowa Motyki: „Trzeba 
coś zrobić, żeby minister Zaleski czer- 


wienił się w Genewie po uszy i nie 
unógł wyiść z chaosu“. 

Dalej świadek zeznaje, że Wasyl Bi- 
las wspominał mu o Finatowie, mó- 
wiąc, że Hnatow ma być wysłany na 
kurs organizacji UON do Berlina. Wa- 
syl Biłas spodziewał się, Że on rów- 
nież pojedzie, 


ORGANIZACJĄ, ZAŁOŻONĄ PRZEZ 
MOTYKE, KIEROWAŁ WASYL BI- 
ŁAS. 


Jak wynika z odpowiedzi na pytania 
prok. Mitraszewskiego, Wasyl Biłas 
był pod wpływem Józefa Biłasa. który 
nim zainteresował się jako najzdolniej- 
Szym uczniem w muzyce, Józef Biłas 
udzielał siostrom Wasyla lekcyj języ- 
ka niemieckiego. Ponieważ na prze- 
strzeni kiłku lat znajomość stała się 
coraz bardziej zażyła, Józef Biłas wię- 
dział z biegiem czasu, że organizacją, 
założoną przez Motykę, kieruje Wasyl 
Biłas. Wszełkie projskty i plany były 
Świadkowi komunkowane, Józęf Biłas 
mie wyklucza, że ponieważ odradzał 
wykonywania poszczególnych napa- 
dów (napad na posterunek, na pocztę, 
podpalenie łazienek), mógł Wasyl Bi- 
las nie zwierzyć się mu z projektu wy 
konania zamachu na $. p. Hotówkę. 
Tem też należy tłumaczyć zdziwienie 
świadka, że zabójstwa dokonali Ukra- 
iúey. 

Następne zeznania świadków ośŚwie- 
tlily kolejno przechodzenie obu rewol. 
werów z rąk do rąk od wyjścia z fa- 
bryki do momentu, kiedy były użyłe 
da zabójstwa $. p. Hołówki. 


Co zeznał Bereziński 
o Baranowskim. 


Następnie przew. Wondrausch ol- 
czytał zeznania. które złożył nieżyją” 
cy już świadek Bereziński (zabity przy 
padkowo przez sprawców napadu w 
Gródku Jagiellońskim). Bereziński ze- 
zwał, że w 1930 r. Baranowski usilo- 
wał go wciągnąć do OUN. Również 
z końcem r. 1931 przy powtórnem spot 
kaniu Baranowski wskazał mu ciążą- 
cy fa nim obowiązek wejścia do OUN 
a nie oddawania się całkowicie pracy. 


 uaulowai Bereziński zeznał dalej, żę. 


rewolwer pożyczył osk. Baranowskie- 
mu na krótki czas, Tę okoliczność przy 
kuniruntacji z Baranowskim potrzymy- 
wał. 

O godzinie 12 nastąpiła przerwa. 

Po przerwie osk. Baranowski na 
marginesie zeznań Berezińskiego stara 
się wykazać, że działał zawsze za wie 
zą policji. Zeznaje on. iż miał plan 
uwolnienia więźniów ukraińskich, o 
czem zawiadunmiła go pauna Fedusic- 
wiczówna, prosząc Baranowskiego o 
zebranie informacyj celem realizaci: 
tego planu. Baranowski zakomuniko- 
wał to Ś. p. kom. Czechowskiemu 
radcy Iwachowowi 


Jarosław i Włodz mierz 
Biłasowie przed sądem. 


Zkolei zeznaje Świadek Jarosław 
Biłas (nie jest bratem straconego Wa- 
syla Biłasa), skazany za przynależ- 
ność do OUN i sprowadzony na roz- 
prawę z więzienia. Jest to młody czlo- 
wiek, lat 21. Potwierdza wyraźnie, że 
Wasyl Bilas w trzy miesiące po za- 
bójstwie Ś. p. posła FHołówki przyzna! 
mu się, iż był sprawcą zamachu. 

W dalszym ciągu rozprawy zeznaje 
Włodzimierz Biłas, również sprowa- 
dzony dp sądu z więzienia, gdzie prze- 
bywa w śledztwie o przynależność do 
OUN. Świadek jest bratem nieżyjącego 
Wasyla Biłasa. Składa on zeznania, 
dotyczące arsenału  truskawieckicga 
„hurtka”, Przew. Wondrausch okazuic 
ławie przysięgłych dowody rzeczowo 
w postaci skrzynka z 4 rewolwerani. 
a to 2 Steyverów, 1 „Parabellum“ i ! 
browninuga, z którego właśnie zabito 
Ś. p. Hołówkę. 

Dalej zeznaje świadek Mikołaj Hna- 
tow, brat Michała Fłnatowa, również 
pozostający w śledztwie pod zarzutem 
należenia do OUN, oraz Katarzyna 
Kremer, u której znaleziono rewolwe- 
ry. Zeznania tych świadków wyjaśni- 
ły szczegóły, dotyczące zapasów bro- 
ni, jakie były w posiadaniu „hurtka” 
truskawieckiego. 

O zodz. 14.30 rozprawa dzisiejsza 
została zakończona. Dalszy ciąg roz- 
prawy nastąpi w poniedział z sk. rano. 

„z==afdec"y > 


Wiadomości bieżące 
Nicaziela 


N. M. P. 
lutro: Józefa 


Wschód słońca 5'24 
Zachód słońca 17°31 


września 
1933 


TEATR WIELKI 

Niedziela 24 IX godz. 7.30 „Frāulein Dok 
tor“ 

Pomiedziałek 25 IX g. 7.30 Jerzego Tepy 
«Fräulein Doktor“ 

Wtorek 26 IX godz. 730 Jerzego Tepy 
„Fraulein Doktor“. 

Środa 27 IX godz. 7.30 Jerzego Tepy 
„Fräulein Doktor". 

Czwartek 28 IX godz, 7.30 Jerzego Tepy. 
«Fräulein Doktor“. 


TEATR ROZMAITOŚCI 

Niedzielą 24 IX godz 3.30 „Moja Panna 
Mama“ (ceny od 60 gr. do 3.50 zł.) 

Niedziela 24 IX godz. 7.30 „Nieprzyja- 
cólka meżczyzn“. 

Od poniedziałku do piątku włączaie üie= 
czymmy z powodu remontu, 


TEATR COLOSSEUM. 


Film: „Żebrak z Bagdadu“ oraz Te- 
wja „Co pani robi wieczorem“, 


KINOTEATRY. 
Nye =- „Flip i Flap jako piwowa* 


"A POLLO: „Dzieje grzechu“ Lubień- 
ska, Samborski, Stępowski. 

ATLANTIC: „Pieśń serca", 

CASINO: „Noc w Kairze” 
nem Novarro. 

CHIMERA: „Żona z drugiej ręki“. 

GRAŻYNA: „Śpiew, całus.. dziew- 
czyna* oraz rewia „Tylko dla dorasta 


z Ramo- 


jących”. 
KOPERNIK: „Pocałunek przed he 
strem“, 

MARYSIEŃKA: „Pocałunek przed 
lustrem“, 

MIRAŻ: „Obraza Majestatu“ z Vla- 


sta Burianem, 
MUZA: „Czemp“, 
PALACE: Anna Ondra jako „Córka 
pułku”. 
PAN: 
rewia. 
PASAŻ: „Wielka klatka“, 

RAJ: „Biała trucizna“ Stefan Jaracz. 
STYLOWY: „Paląk“ oraz rewia. 
_ŚWIT: „W pogoni za czarną maską" 

erry Peel oraz dodatki. 
UCIECHA: „Siedm portów, 
dziewcząt“ oraz rewia. 
——— 
DOM BANKOWY 


SCHUTZ i CHAJES 


komun.kuje, że jest urzędową placówką 
subskrypcyjną dla 

6'/, WEWNĘTRZNEJ POŻYCZKI NARODOWEJ 
w w m NE WAZNE ER 


„Symfonia 6 miljonów* oraz 


siedmi 


i tylko przez pomyikę firma SCHUTZ 
I CHA JES nie została umieszczoną w spi- 
sie urzędowych placówek subskrypcyjnych. 


—0— 


— Teatr Wielki, Słynna sztuka fakto- 
momtażowa Jerzego Tepy p. t. Fraulein 
Dektor' osiągnęła już na scenie Teatru 
Wielkiego rekordową liczbę 60 przedsta. 
wień. Grana oda będzie jeszcze kilka razy, 
poczęm schodzi z afisza. ustępując miejsca 
nowej premierze. 

— Teatr Rozmaitości, Dziś w niedzielę 
po południu daje Teatr Rozmaitości pełną 
humoru sztukę Verneuilla p. t. „Moja Pan- 
na Mama", Przezabawne s*tuacje, dowcip 
ne powiedzemią i arcykomiczne typy skła- 
daią się na przemiłą całość. Ceny najniż. 
sze (60 gr. da 3.50 zi). 

„Nieprzyjaciółka mężczyzn. niezwykle 
ciekawa sztuka P. Antoine'a, grana będzie 
ostatni raz dziś (niedziela) wieczorem w 
Teatrze Rozmaitości. Odwieczny problem 
walki płci ujęty jest w nader oryginalnv 
sposób przez siynaego francuskiego autora. 

ilety do nabycia w kasach Teatrów 
Miejskich j w kasie Biura ABO, ul. Rutow- 
skiego 2, tel 26—56 


— Kino-Rewja „Stylowy“, ul Szaszkie. 
wicza 5. Dziś w niedzielę o godz. 3. 5.719 
wiecz. dana bedzie rewia w 10 obrazach 
p. t. „Wszystko dla wszystkich“. Na ekra- 
mie wspaniały film p. t. „Paiak“. Dziś o 
godz. 12-tej poranek o nełnvm programie. 

— Colosseum. Na pierwszorzedńy oro- 
gram składają się: znakomity zespół z Me- 
a Grabowską. Rylska. Relską. _ Pilarskim. 


wińskim, Ostrowskim. Domańskim, Jan- 
mk. 6 zirk i rewelersem na- orele. 


Nr. z dnia 25 wrześnig 1933, 
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LWów, ul, 


CENY ZNIŻONE — WYKONANIE SOLIDNE 


GROBOWCE 
NAGROBKI 


POMNIKI 
OŁTARZE 
RZEŹBY 
ROBOTY BUDOWLANE 


z alabastru, marmuru, piaskowca i granitu | 


LUDWIK TYROWICZ| 


Zakłady kamieniarskie 


PIEKARSKA 95. Tel. Nr. 25-03. 


Liczne podziękowania i świadectwa. 


| SEA 


Hojna fundacja kapelana wojskowego 


Ks. generał Karol Bogucki emery- 
towany kapelan W. P. utworzył fum- 
dację swego imienia, przeznaczając na 
majątek zakładowy tej fundacji kwotę 
około 100.000 zł. z tem. że dochód z od 
setek od tego kapitału ma być użyty 
w następujący sposób: 

1. 1/10 część rocztiego dochodu po- 
służy na powiększenie maiątku zakła- 
dowego fundacji; 

2. 1/10 część na wsparcia przede- 
wszystkich dla Pa. i bied- 
nych mieszczan t. j. rzemieślników i 
kupców wyznania rzymsko-katoiickie 
go, Polaków zamieszkałych w Bro- 
dach. w dalszej zaś !mnii dla bie- 
dnych robotników i niższych tuisikcjo- 
nariuszy państwowych i samorządo= 
wych, Polaków wyznania rzymsko- 


katolickiego zamieszkałych w Bro- 
dach; 


3. 8/10 części na stypendja dla dzieci 
narodowości polskiej, wyznania rzym 
sko - katolickiego pochodzących 4 
ubogich rodziców, przedewszystkiem 
mieszczan brodzkich zamieszkałych W 
Brodach narodowości polskiej wyzna 
nią rzytmsko - katolickiego, uczęszcza 
jących do szkół zawodowych w Bro- 
dach lub poza obrębem tego miasta. 

Wysokość kwot stypendyjnych usta 
lit fundator na 300 zł. dla uczniów 
szkół w Brodach i 600 zł. dła uczniów 
szkół zamiejscowych. 

Zarząd majątku fundacji należeć bę 
dzie do Państwowej władzy fundacyj- 
nej w Małopoisce t. i. do wojewody 
lwowskiego. 

Rozdawnictwo wsparć i stypendjów 
poruczył fundator specjalnemu komi- 
tetowi, którego skład szczegółowo 
określił. 


© większy wybór 
jos modele 
jez ceny 


w parterze i na l. p. 


Nowoczesna pracownia kuśnierska, Lwów, Legjonów 7. 


Wspaniałe dekoracje prof. Balka i Świetna 
orkiestra pod batutą p. Muchy. 


— ()—— 


— Towarzystwo Opieki nad Matką i 
Dziecklem zawiadamia, że X-tv kurs „Ligi 
Małych Matek“ rozpocznie się w pierw- 
szych dniach października b. r. Zgłoszenia 
do dnia 31 wrześnią włącznie przyjmuje 
Sekretariat T-wa codziennie od 8—3 w lo- 
kalu przy ul. Chorążczyzny 22. 

Zaparcie. Według opinij klinik uniwer- 
syteckich działanie wody gorzkiej Fran- 
ciszka-Józefa jest niezawod1e, a chorzy 
chętnie ją przyjmują. 1173 


TAMO BO w BRAMIE!!! 


r OLECA SIĘ 
„FUTRO — BACZES 


Lwów, LEGJONOW 19. 


1862 TEL. 29-48. 
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— Cenny dar dia Muzeum bydgo- 
skiego. Zamieszkały w Bydgoszczy 
literat Adam Grzymała Siedlecki oraz 
maiżonka jego Marja ofiarowali tutej- 
szej Bibljotece Miejskiej 114 autogra- 
fów, in. in. Bartoszewicza, Choionie- 
wskiego, Chełmońskiego, Juliaug Eis- 
monda, Karola Estre'chera. Konopnic- 
kiej, Koźmiana, Malaczewskiego, Wł. 
Mickiewicza, Kaz. Morawskiego, Wł. 
Orkana, Erazma Piltza, Przybyszew- 
skiego, Reymonta, Rittnera, Rydla, 
Zyz. Sarneckiego, J. Styki, Wcyssen- 
hoffa, Zapolskiej Żeromskiego i in., 
oraz 32 rękopisy ra. in. Rostworowskie 
go, Zapolskiej, Or-Ota. Konopnickiej, 
Włodzimierza  Perzyńskiego, Kaz. 
Przerwy - Telmaiera, Tad. Micińskie- 
go. Podkreślić należy, iż p. Adam 
Grzymała - Siedlecki ofiarowa; przed 
kilku laty Bibliotece Mieiskiej w Byd- 
Zoszczy zbiór książek Lenina z czasu 
pobytu tego ostatniego w Krakowie. 

— Urzędowe placówki subskrypcił 
Pożyczki Narodowej, W spisie placó- 
wek urzędowych subskrypcji Pożyczka 
Narodowej qpuszczono  Brzez przec- 

Oszczadności, 


szenie Cajicziską Kase 


Z DA ONA ZOZ AZ NN NN 


oraz Dom Bankowy Schütz i Chajes, 
co ninieiszem prostujemy, 

— Bank Gospodarstwa Krajowego 
Oddział we Lwowie przyimuje do dnia 
7 października b, r. subskrypcie obli- 
gacyj 6% Pożyczki Narodowej Co- 
dziernie w godzinach kasowych, a 
nadto dnia 28 września br, bez przer- 
wy cały dzień, zaś w niedzielę, dnia 
1 października br. do godz, l3-tel 
w południe. 

poon faza 


R. Drzała poleca kołdry. materace, 
przerabia kołdry po 5 zł., materace po 
7 zł. — Chorążczyzna 5, obok kina 
„Apollo 1654 


Zimowy strój 
młodzieży szkolnej. 


W związku z wprowadzenmiam je- 
dnolitego ubioru młodzieży szkolnej, 
wyjaśniają ze strony powołane; Agen 
cji „Wschód“, że uczniom już umun- 
durowanym wolno używać w okres 
sie chłodów jesiennych swetrów, w 
miesiącach zaś zimowych wolno ucz- 
niom nosé kołnierze futrzane, uchra- 
niacze na uszy, szale i fp. uczen'aom 
zaś wolno nosić swetery  popielate, 
w miesiącach zaś zimowych ubierać 
kołnierze futrzane, cieple szale im. 

Równocześnie przypomnieć należy, 
że pierwszy etap wprowadzenia no- 
wych przepisów o iednolitem umumdu ; 
rowamiu przewidwe w bieżącym moku 
szkolnym jedynie wprowadzenie prze 
pisanych cząpek-beratów, względnie | 
kapeluszy, Ną marynarkach, Muzkach 
i płaszczach. muszą być umieszczone 
barwy Szkoły z numerem. w. szkołach 
zawodowych nadto z literą typu szko 
ły. Inne przepisy o umudurowaniu o- 
bowiazują dopiero w przyszłym roku 
szkolnym, i 
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Wycieczka do Rumunii. 


Referat Turystyczny Dyrekcji Kolejowej, 
ul. Zygmuntowska I H p. drzwi 218. przyj- 
muje do Środy 27 b, m. codziennie od godz. 
8—15-tej zgłoszenia na dwudniowa wy- 
cieczkę bezpaszportowa do Czerniowiec. 
Odjazd ze Lwowa dnia 30 IX wieczór, po- 

wrót do Lwowa dnia 3 X rano.  Koszta 
wycieczki około 20 zł. od osoby. Liczba 
uczestników ograniczona. Szczegółowe il. 
formacje na miejscu zgłoszenia. 


I. MEETING LOTNICZY WE LWOWIE. 


Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych 
we Lwowie organizuje z okazji Meeringu 
lotniczego w niedzieię 1 X 1933 następuia- 
ce pociągi popularne do Lwowa: 


1) z Borysławia, Drohobycza i Stryja 
o poż 6 zł 10 gr. 5 zł. 50 gr 1 4 zł. 
10 gr.), 


2) z Przeworska, Jarosławia i Przemy- 
Śla (cena biletu 8 zł 10 gr. 7 zł 50 er. f 
5 zł, 90 gr.), 

3) z Tarnopola (cena biletu 7 zł. 50 gr.). 

Program Meetingu i szczegółowy roZ- 
kład jazdy podadzą afisze. 

Zgłoszenia przyjmują wspomniane stacje 

K. P. oraz biura podróży „Orbis* da 
dnia 30 X b. r. godz. 10. 


Prace nad ustawą 
scaleniową. 


Minister opieki społecznej zarządził, 
iż prace nad rozporządzeniami wyłku- 
nawczemi do ubezpieczemiowieł ustaw 
wy scałqdnicwej maja być ukończone 
najdalej w grudniu br. Zarządzenie 
ministerialne zaznacza, iż wszystkie 
prace przygotowawcze muszą być u= 
kończone w takim terminie, kióryby 
umożliwił wprowadzenie w: życie prze 
pisów ustawy scaleniowei 0 ubezpie- 
czemiach społecznych już od 1 stycz- 
nia 1934, 


Decyzią co do terminu wprowadze- 
nia w życie ustawy scaleniowej nale- 
ży do kompetencji Rady Ministrów, 
która może zadecydować o wprowa- 
dzeniu w życie tej ustawy na całem 
terytorium państwa, lub też ną jego 
poszczególnych województwach 


W ministerstwie opieki  społecznel 
powołano do życia szereg komisyj, 
które opracowują poszczególne zaga- 
dnienia, związane z ustawą  Scalenio- 
wą. Do prac przygotowawczych za- 
proszeni zostali fachowcy z poza Mi- 
nistersiwa, którzy biorą udział w po- 
siedzeniach komisyjnych, (Wschód). 


NADESŁANE 
(Za tę rubrykę Redakcja nie odpowiada.) 


Do Społeczeństwa polskiego 
we bwowie! 


Doszły mię słuchy, że pewne osoby sta- 
rają się mi szkodzić, szkalują. plotkują. 
rzucają najohydniejsze kalumnie na moia 
osobę, a między innemi jakobym był naro. 
dowości czeskiej, mieszaniec ruski, — spól. 
uika mam żyda, ogłosił fikcyjne bank- 
ructwo i t. p. brednie. — Powyższe klam- 
stwa wychodzą z ust ludzi, którzy zü- 
zdraszczaja mi prowadzenia pracowili 
szczotkarskiejj a którzy sami niestety nie 
są szczotkarzami-fachowcami, lecz tylko 
handlarzami i pod pokrywka firmy kato- 
lickiej handlują z żydami, temsamem ob- 
niżają kupiectwo katolickie. 


Pozwolę sobie zwrócić uwagę, że jestem 
rodowitym polakiem. rel. rzym.-kat, rze- 
miosła szczotkarskiego uczylem się w Kra 
kowie u Ś. p. Bojarskiego i tamże złożyłem 
egzamin czeladniczy i majsterski. Praco. 
wałem na Węgrzech, Morawie, Cieszyni: 
i Wiedmiu. We Lwowie pracowałem u Ś.p 
P. Lokocza i  Daubnera. Pracownię 
szczotkarską w Polsce prowadzę od la. 
40-tu i jestem jedynym, najstarszym facho- 
wym szczotkarzem katolikiem we Lwowie. 
Drugiego katolika-polaka szczotkarza we 
Lwowie niema. 

Walkę prowadzę uciażliwą z konkuren- 
tami i handlarzami szczotek. którzy m 
szkodzą i zwalczają w każdym kierunku. 
przez co P, T. Społeczeństwo zraża się do 
moich wyrobów szczotkarskich które są 


nadzwyczaj solidne i tanie — bedac w 
mniemaniu, że jestem narodowości nie- 
polskiej. 

Bardzo proszę nasze Społeczeństwo 


polskie o łaskawe popieranie jedynej we 

Lwowie katolickiej i polskiej placówki 
jaką jest moja pracownią szczotkarska. 
Martan Grzegorczyk z Krakowa 

Lwów. Bolmów 1. boczna Raoa 


“y Jork kabel 5.77, Paryż 35. 


Z toru M. T. Z. 


Zapisy Da dzień 24 września 1933, 
(niedziela). 

Gonitwa I. Dla 41. i st. og. i kl arab 
skich. Dyst. ok. 2.800 m. 6.000 zi Bib 
Doda p. Zarczewski, Kasznur ;. Rogu- 
ski; 


Gonitwa Ie (z przeszkod.). Dia 4 k 


i st. koni. Dyst. ok. 4.200 m. Ł600 zł. 
Gwido p. Jędrzejewski, Uri Uri N. N 
Haidamak p. Goszczyński, Elf p. Me 
klewski, Ispahan p. br. IRÓMinel; 

Gonitwa III, Dia 3 L i st og. i kl 
Dyst. ok. 1.600 m. 700 zł. Newzrmind 
N.N.. lx Długonogi i. Balcer, Fra Dia 
volo N. N.. Lilith chł. Flrasz, Pameta N. 
N, Hulai Dusza N. N., Awiator N, N, 
Tyber N. N, Lady Hamilton chi. Dy- 
mek. 

Gon twa IV. (z płotami). Dla 3 1 i st. 
koni. Dyst. ok. 2.500 u. 700 zł. Tyber 
N. N., Lampart N. N., Almaviva ż. Usti 
nuw, Newermind N. N.. Painela N. N., 
lierring p. K. Rozwadowski, Azara chi, 
Kłębek, Gallovay chł. Sikorski, Jota t. 
Kondraciak, Cudem Cudów i. Sulik, Fiu 
ragan III. N.N., Fatalista B. W. N. N.; 

Gonitwa V. (sprzedażna). Dla 3 1 
i st. og. (400) i kl. Dyst. ok. 1260 m. 
1.600 zł. Gorzałka i. Czyż, Qui pout- 
tas? j. Roguski, (1000). Korynna chł. 
Eljasz I. (4u0). Akwatinta ż. Dorosz 
(1000), Jora N. N. (1000), Floret ż. Mu- 
gaj (400), lrawiata ż. Olejnik (400), 
Parsifalka i. Szyszko (800), Caroline i. 
Roguski (1000); 

Gonitwa VI. Dla 3 l. og. i kl. arab- 
skich, Dyst, ok. 1.400 m. 800 zł. Tuhaj 
Bei N. N.. Elsissa N. N., Cybella i. Ru- 
s'n, Reforma ż. Mugaj, Pewna JI. chł. 
Jankiewicz, Buczacz chł. okarczyk, 
Fala ż. Mugai, As Nur N. N., Lem i. 
Szyszko. Zorza Pełkińska j. Rusin, Hab 
da Inzuhi i. Janusik, Lipa Złota chł. 
Tokarczyk, Afas i. Janusik, Abdullach 
N. N.. Ciza N. N.; 

Gonitwa VIL Dla 3 1. i st. og i kl 
Dyst. ok. 2.000 m. 1.600 zł., Elegant i. 
Czyż, Azara ;, Balcer, Darling Il. N. 
N. Kormoran ż. Dorosz. lzobar i. Ja- 
musik, Jota į, Kondraciak, Fair Play Il. 
ż. Olejnik; 

Gonitwa VIIL. Dla 2 |. og. i kl. Dyst. 
ok. 1.200 m. 2.000 zł. Ostatni į. Czyż, 
Ircha N. N., Regent j. Balcer, Sfinks i. 
Janusik, Miraż ż. Olejnik. 


NASZE TYPY: 

1) Kaszmir; 2) Gwido, Gri Gri; 3) 
Ix Długonogi, Pamela, Hulaj Dusza; 
4) Fatalist B, W. Cudem Cudów, Aza 
ra; 5) Parsifalka. Caroline, Gorzałka; 
6) Zorza, Lelum i Lipa Złota: 7) Ilzo- 
bar, Fair Play Il. i Darling IL; 8) 
Ostatni, Miraż, 


Notowania giełdowe. 
GIEŁDA 6 WARSZAWSKA. 


(Telefonem od naszego korespondenta) 

Warszawa, duia 23 września (Sz). 
Dewizy (tranzakcje): 

Nowy Jork 5.76, No- 


Lendiyn 27.62, 


nk Potski placi} za dolary go- 
*ówkowe 5.700 W obrotach brywa- 
mych marka niemiecka 208.50. Dolar 
satówkowy 5.74, dolar złoty 9.03 


Papiery procentowe: 


4 


o proc, 
broc, 


pożyczka budowlana 35, 7 
pożyczka stabilizacyjna 50.50-- 
proc. pożyczka inwestycyjna 
30 5 proc, pożyczka konwersyjna 
ő proc, dolarowa 58,50, Bank 


DZIENNIKARZE WARSZAWSCY NA 
HUCULSZCZYŹNIE, 


Stanisławów, 23 września. W sobo 
tẹ przybyła do Stanisławowa wyciecz 
a dziennikarzy warszawskich. którzy: 
Po odbyciu konferencii u p. woye wo- 
dy Jagodzińskiego, udali się kilku 
| raj na zwiedzenie Hucuiszezy- 
Biz 
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1933, 


Przeciwko fałszowaniu stempli. 


Osrataio stwierdzono wiele wypad- 
ków fałszowania znaczków  poczto- 
wych, stempli t.p. w ten sposób, Że 
przy pomocy odpowiednich środków 
chemicznych, wywabiane są znaki ka- 
sowania a marki i stemple idą poraz 
drugi w obieg. Władze pol.cy.me ujaw 
niły w szeregu wypadków nadużycia, 
stosowane przez osoby maiace łatwy 
dostęp do aktów. dokumientów, „ któ- 
rych zdejmowane są marki i stemple, 
aby je po raz drugi spieniężyć. Mini- 
sterstwy poczt i telegrafów, jak sę 
dowiaduje Agencia Wschód. wydało 
szereg zarządzeń ochronnych, przy- 
czem wprowadzono obowiązek używa 
nia we wszystkich urzędach poczto- 
wych na terenie Państwa specjalnego 
tuszu, który nie da się wywabić żad- 
nym Środkiem chemicznym. Tusz ten 
odznacza się właściwością głębokiego 
przenikania w tkaninę znaczków 00- 
cztowych. Inne ministerstwa również 
zainteresowały się tą Sprawą, a zwła- 
szcza Ministerstwo skarbu, dla które- 
go nadużycia przy puszczaniu znaków 
stemplowych po raz drugi lub trzeci, 
stanowią bardzo poważną szkodę. Tak 
że Ministerstwo sprawiedliwości za- 
interesowało się należytem kasowa- 


= 


„kierunku ul. 


nem znaczków, opłat sądowych. W 
najbliższym czasie wszędzie już uży- 
Wany będzie jednolity tusz wyklucza- 
lacy nadużycia wyżej wymienione. 
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Pogoń za złodziejem | 
po uiicach miasta. 


Wczoray w południe jeden ze stra- 
żników więziennych spostrzegł na pl. 
Krakowskim zbiegłego z węzienia zło 
dzieja Drosta, który na widok Sirażni 
ka rzucił się do ucieczki. pobiegł w 
Żółkiewskiej į wskoczył 
do przejażdżającego tramwam. Gdy 
wóz zatrzymano, Drost wyskoczył i 
pobiegt na pl. Misjonarsk.  Ujęio go 
dopiero bo oddaniu kilku strzałów re- 
wolwerowych na ul, Berka Josglowi- 
cza. 


Wiamanie do sklepu. 

Zę sklepu R. Dukler przy ui, Gró- 
deqkiej 638  złodzeje po wyłamaniu 
żaluzji wynieśli większą ilość tytoniu 
i złotych piór, wartości 1200 zł. 
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Odznaczenie Wacka Kuchara. 


W dniu wczorajszym w południe w gma 
chu DOK VI wręczył p. gen. Popowicz 
najpopularniejszemu  sportowcowi Polski, 


Wacławowi Kucharowi, 
CARDAWE 


Krzyż Komendan- 


Walasiewiczówna we Lwowie. 


W ostatnim dniu zgłoszeń do pięcioboju 
pań o mistrzostwo Poiski. odbyć się ma- 
jacym w niedzielę, dnia 24 b. m. o godz. 
10-tej na boisku „Pogoni“, wplynęło zgło- 
szenie do pięcioboju mistrzyni Świata Sta. 
misławy Walasiewiczówny Zgłoszenie na- 
desłał Polski Związek Lekkoatletyczny 
oraz „Sokół - Grażyna“. w którego bar- 
wach Walasiewiczówna startuje. Niezależ- 
nie od tego nadesłała  Walasiewiczówna 
telegram, w którym zapowiada 100 prc. 
udział w zawodach. 

W dniu wczorajszym wpłynęły dalsze 
zgłoszenia do pięcioboju pań o mistrzo-. 
stwo Polski odbyć się mającego w nie- 
dzielę, dnia 24 b. m. o godz. 10-tej na 
boisku L. K. S. „Pogoń“. Sa to zgłoszenia 
trzech czołowych zawodniczek A. Z. S. 
Warszawa, Kobiołskiei - Cejzikowej. Woj- 
narowskiei i Hulanickiej, 


Dotychczas więc zgłoszenia obejmują na. 
zwiska zawodniczek: Jasieńskiej, Janow- 
skiej, Sergiejowny. Orłowskiej, Sikorzan- 
ki, Hulanickiej Kobielskiej - Cejzikoweż. 
Woinarowskiej, - Batuukowny,  Kaweckiej, 
Bauerówny, Exlerowny, „Dośki* oraz mi- 
strzyni Walasiewiczówny. 

Pięciobój pań o mistrz. Polski jest osta. 
tnia imprezą sportową. w której Walasie- 
wiczówna startuje na ziemi polskiej przed 
wyjazdem na staly pobyt do Ameryki. 
Wyjazd nastąpi 19 października z Gdyni, 
ckrętem „Kościuszko“, 

Impreza niedzielna stanowi pożegnalny 
start naszej mistrzyni. toteż spodziewać się 
należy. że publiczność lwowska zjawi się 


"tłumnie na boisku. by serdecznie pożeguać 


wielką zawodniczkę, Poza konkursem za- 
wodów zgłosiła Walasiewiczówna również 
próbę pobicia rekordu Polski w biegu 
800 metrów. 

ia 


KRONIKA SPOTO WA, 


NIEDZIELNY KAL ENEE SPORTO- 


Godz. 10 rano boisko Pogoni: Pieciobój 


pań o mistrzostwo Polski, 
Godz. 13.15 boisko Pogoni: 
©Qgnisko, mistrz, kl A 
Godz 15 boisko Pogoni: 
mistrz Ligi. 


Ukraina— 


Pogoń— Wisla, 


P. O. S$. 


W niedzielę 24 września w Parku Tow. 
Zabaw Ruchowych przy ul. Stryjskiei obok 
boiska ..Pogoni' przeprowadzana będzie 
próba do Państw. Odznaki Sportowej. Po- 
czątek próby o godzinie 10-tej. Próba obej. 
imywąć będzie konkurencje lekkoatletyczne 
t zn. Skoki, biegi i rzuty. Dla przykładu 
podajemy minima jakie osiągnąć musi 
mężczyzna w wieku między 21 a 34 rokiem 
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Życia: bieg 100 m. w czasie 15*4 sekundy. 
rzut kulą suma lewą i prawą ręką 13 m. 
skok w wyż Średnia z odbicia lewą i pra- 
wą mnogą 1'20 m. Dalsze grupy próby o od- 
znakę obejmują gimnastykę, którą odbyć 
można we wtorki od 16 do 19 w hali spor- 
towej przy ul. Jabłonowskich marsz na 10 
km. w czasie 1 g., 30 m. który odbyć moż- 
na w niedzielę o godz. 11 w Korpusie Ka. 
detów. i w końcu strzelanie na 25 m. z 
broni małokahbrowej na jakiejkolwiek 
strzelnicy „Tygodnia Strzeleckiego. Do 
próby stawać moga i panie. Na miejscu na 
boisku T. Z. R. przewodniczący próby 
udzielą wszelkich informacyj. 


P. O. S, KOLARSKIE. 


w niedziele 24 b. m. o godz. 9-tej LOZK 
organizuje mistrzostwa klubów kolarskich 
na szosie Janowskiej. 


-. 


Osobliwe kiuby w Japonii. 


W Japongi zakerzeniio się w osta- 
tnich czasach życie klubowe na wzór 
klubów angiclskich. W dużych mia- 
stach kiuby wyrastają jak grzyby Do 
deszczu. Niektóre z tych klubów od- 
Znaczuią się oryginalnością obycza- 
iów i odznak, Istnie'e n. p. w Osaka t. 
ZW. klub „perłowy“, którego cztonko- 
Wie muszą nosić lako Odznakę perłę w 
klapie marynarki. Do takich „orygina- 
łów" należy też klub „noszących oku- 
lary“. który grupuje w sobie większą 
cześć inteligeniów japońskich. Inny 
znów klub w Tokio stawia kandyda- 
tom na członków, jako warynek roge- 


granie partyjki karcianej; przegrana 
kandydata, powoduje jego odrzucenie. 
Istnieje też klub „milczków”, który nie 
toleruje w swoim lokalu żadnych roz- 
mów i obowiązu.e swoich członków 
do Obserwowana milczenia pizez ca~ 
ły czas pobytu w klubie. 

D a na 


OGŁOSZENIA PRYWATNE. 


Unieważniam świadectwo 
Seminarium naucz. wydane Tarnopol 1905 
i dekrety nomumacyjne nauczycielskie za- 
zubione w czasie woiny. Franciszek Mie- 
czy Sław Żyskie wicz, 


dojrzałości ' 
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Program radjowy. 


Niedziela. 24 września. 


Lwów. (381). Gòdz. 10: Trang, uroczy- 
stości z placu pod Cytadelą we Lwowie 
z okazii 25-lecia Zw. Strzeleckiego. 1130: 
Muzyka popularne z płyt. 11°57: Sygnał 
czasu z Obserwatorjum Astronom. w War. 
szawie, hejnał z Wieży Mariackiej w Kra- 
kowie. 1205: Trans. z Chełma Lubelskie- 
go Odsłonięcie pomnika poległych żołnie* 
rzy 7 p. p. łeg. 1250: Komunikat meteor. - 
1255: Trans. z Warszawy. Poranek mu. 
zyczny w wyk. orkiestry symf, P. R. pod 
dyr Józefa Ozimińskiego i Czesława Pe- 
terson (sopran) 14: Skrzynka rolniczą 
w opr. insp. Romualda Sozańskiego, 1415: 
Komunikat rolniczo - meteor, 1420: Trans. 
z Warszawy. Koacert w wyk. Regjonatne. 
go chóru młodzieży z Bochenia. W pro- 
gramie łudowe pieśni łowickie. 1445: Tr: 
z Warszawy. „U sytuacji na rynku zbożo- 
wym“. 15'05: Muzyka z płyt. W przerwie: 
„Silva Rerum“ i repertuar teatrów lwow- 
skich. 16: Trans. z Warszawy. kadioty- 
godnik dla młodzieży: .Co się dzieje na 
Świecie”, w opr. Bruno Winawera. 16'15: 
Trans. z Warszawy Pogawędka Henryka 
Ładosza. „Dobrze się dzieje w państw e 
duńskiem'. 16'30: Muzyka z płyt. 17: Tr 
z Warszawy, „Wrogowie spółdzielczości”, 
wygł. p. St. Thugutt 1715: Trans, z War- 
szawy. Polska muzyka ludowa w wyk. or- 
kiestry Adama Stromberga i W. Kaczyń- 
skiego. 18: Trans, z Warszawy. Recital 
śpiewaczy Axatola Wrońskiego. 18/35: Od. ' 
czytanie programu na dzień następny, 
18'40: Rozmaitości. 19: Słuchowisko 
„U pani Lucy* w/g Anatola France. - 
w przeróbce Weronicza. 19*40: Tran$. = 
z Warszawy. Skrzynka pocztowa, technicz-* 
na, korespondencję bieżaca omówi i porad 
technicznych udzieli p. W. Frenkiel, 1955: 
Przerwa. 20: Trans. z Warszawy. Koncert 
poświęcony twórczości, Karola Szymanow- 
Shiego w  pięćdziesiątą rocznicę urodzin.” 
Wykonawcy: orkiestra symfoniczia P. R. 
pod dyr. Grzegorza Fitelberga. Karol Szy- 
manowski (fortepian). Stanisława Korwin- 
Szymanowska (śpiew) i Eugenia Umińska 
(skzypce). Słowo wstępne wygłosi prof. 
dr. Zdzisław Jachimecki, Trans. z Krako- 
wa. W przerwie trans, z Warszawy: 
Dzienmk wieczoray. 22: Wiadomości spor- 
towe z Krakowa. Katowic, Wilna. Łodzi, 
Poznama į Warszawy. 22/15: Komunikaty, 
2220 — 23: „Na Wesołej Lwowskiei Fali", 


Poniedziałek, 25 września. 


Lwów. (381) Godz 7: Trans z Warsza- 
wy. Audycja poranna, 7'55—11'57: Przer- 
wa z Trans Warszawy 1157—12'05: sy- 
gual czasu z Obserwat., Astronom, w War. 
szawie, hejnał z m. Torunia z okazii jegę 
700.lecia. 1205: Muzyka z płyt. 1225: Codz. 
przeglad prasy polskiej 1233: Komunikat 1 
itetcurológ. 12/35: Trans. z Warszawy: 
Dalszy ciag muzyki z płyt. 1255: Dziennik: 
południowy.  13—1455: Przerwa, 1455: 
Trans z Warszawy Konmiunikat Minister- 
stwa Opieki Społecznej dla Państw, Urzę- 
du Pośrednictwa Pracy. 15: Muzyka z 
płyt. 15:05: Odczytanie programu na dzień 
bieżący. 1510: „Silva Rerum“ i repertuat 
teatrów miejskich. 1515: Muzyka z płyt 
15/25: Trans. z Warszawy. Komunikat gb- 
spodarczy. 1535: Lwowską Giełda Zbożo.-. 
wa i płyty. 15:45: Przeglad komunikacyj- 
ny. 1550: Skrzynka dla azieci w opr. cioci 
Ady. 16: Trans. z Warszawy, Koncert ka- 
meralnv z cyklu „Kwartet Beethovena“ 
poprzedzony słowem  wstępnem Karola 
Stromengera. 1630: Muzyka lekka z płyt. 
17: Trans. z Warszawy. Pogadanka w je, 
zyku francuskim. Lektor p. Lucien Roqni-- 
gumy. 1715: Trans. z Warszawy. Koncert 
solistów w wyk, pp. Walentyny Walew- 
skiej (sopran) i Eiraima Sznajdermana 
(skrzypce). 1815: Trans, z Warszawy. 
„Bitwa niemeńska”. wygł. ppułk; dypl. Sta. 
nisław Rutkowski. 16/35: Trans, z Waf- 
Sszawy.. Muzyka lekka z  „Gastronomii'. 
1910: Trans. z Warszawy. Przemówienie 
o pożyczce narodowej. 1920: Rozmaitości 
19'35: Odczytanie programu na dzień na- 
stępny. 1940: Irans. z Warszawy. Felje. 
ton literacki. „Strażhicy morza”, wygł. 
p. Janusz Stępowski. 19'55: Przerwa. 20: - 
Trans. z Warszawy. Opera z płyt „Gio- 
conda“, Ponchielli'ego. W I-szej przerwie: 
felieton „O kobiecie rumuńskiej“, wygl. 
p Dusza Czara (Lwów). W 1l.giej .prze- 
rwie trans. z Warszawy: Dziennik wie. * 
czorny, 22'45: Wiadomości sportowe. 2255 
—23: Komunikaty. 
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Ogłoszenia urzędowe. 
LICYTACJE. 


X. Km. 191/33. Obwieszczenie. Komor- 
nik Sądu Grodzkiego miejskiego we Lwu- 
wie, rewiru X. ogłasza, że w dniu 3 paź. 
dziernika 1933, o godz. 11. odbędzie się 
ezzekucyjna sprzedaż przez licytację pu- 
bliczną ruchomości należących do dłużnika 
w jego mieszkaniu we Lwowie. przy 
ulicy Legjonów 1. 1, składających się z rue 
chomości, które można oglądać w miejscu 
sprzedaży w dniu licytacji w. czasie wyżej 
oznaczonym. 

Komornik Sadu Grodzkiego Miejskiego 


, . _Rewiu X. 
Lwów, dnia 22 września 1933. 3886/K 
Km. Nr. 1117/33, 1118/33. Obwieszcze- 


nie. Komornik Sądu Grodzkiego w Ober- 
tynie, zamieszkady w Obertymie, ną mocy 
art. 602. 603, 604 K. P. ©. ogłasza, że 
w dniu 11 października 1933 r. o godzinie 
10. w Czortowcu, odbędzie się sprzedaż 
z przetargu publicznego ruchomości nale- 
Żących do Karola Rappa i składających się 
z 60 kóp pszenicy. 50 kóp żyta i 20 kóp 
jęczmienia, oszacowanych na łączną sumę 
zł 2.150. na zaspokojenie wierzytelności 
Racheli i Mariem  Haselkom w Kołomyji 
w kwocie 200 dol. am. zpn. Powyższe ru- 
chomości można oglądać pod wskazanym 
adresem w dniu licytacji, 
Komornik Sadu Grodzkiego 
Obertyn dnia 19 września 1933.  3887/K 


Km. Nr. 1111/1933, Obwieszczenie. Ko- 
mornik Sądu Grodzkiego w Obertynie. za. 
mieszkały w Obertynie na mocy art, 602, 
603. 604 K. P. ©. ogłasza. ze w dniy 11. 
października 1933 r. o godzinie 8 w Czor- 
towcu odbędzie się sprzedaż z przetargu 
publicziiego ruchomości należących do 
Semena  Trefiaka i Wasyla Trelianczyna 
i składających się z 3-ch wieprzy, 2 kożu- 
chów, 1 spodni, 1 młyrka do czyszczenia 
zboża, 10 kóp owsa, 5 kóp żyta i 4 kop 
koniczyny i 1 serdaka. oszacowanych na 
łaczną sumę zł. 642, na zaspokojenie wie- 
rzytelności Komunalnej Kasy Oszczędności 
w Horodence w kwocie 400 zł. zpn. Po- 
wyzsze ruchomości można oglądać pod 
wskazanym adresem w dniu licytacji. 

Komoraik Sadu Grodzkiego 

Obertyn, dzia 15 września 1933.  3888/K 


Lez. I. Km. 993/33/19. Edykt licytacyjny 
oraz wezwanie do zgłoszenia wierzytelno- 
ści Na wniosek Komunalnej Kasy Oszczę- 
dności. powiatu Śniatyńskiego. jako strony 
egzekwujacei odbędzie się dnia 17 listopa- 
da 1933, o godzinie 9-tej przedpołudniem 
w Sadzie Grodzkim w Śuiatynie, w biurze 
Nr. 9. I. p., licytacja niewpisanych do księ- 
gi gruntowej, parcel gruntowych lkai. 
767/2. 768/1 i 654/7 gminy kat. Lubkowce, 
tworzące jeden kompleks o łącznym ob- 
szarze 3 h. 92 ar. 64 m.. stanowiące wła- 
sność Herscha FEisenberga. Kompleks tych 
parcel oceniony został na 1950 zł. Najniż- 
sza oferta wynosi 1.300 zł, Poniżej najniż- 
szej oferty sprzedaż nie nastąpi. 

Komornik Sadu Grodzkiego, Rewiru I. 


Śmiatyn, dnia 20 września 1933.  3889/K ! 
UPADŁOŚCI 
S. 3/33. Konkurs do majątku Salomona 
Tanienzapfa w Kołomyji po myśli §. 167. 
o. k. zniesiono. 
Sad Okręgowy ' 
Kołomyja, 16 września 1933, 3859 


Sa. 2/33, Postępowanie układowe Kalma- 
ną Lissera z Kosowa zastanowiono. 
Cofnięcie wniosku. 

Sąd Okręgowy 

Kołomyja, 16 września 1933. 3860 

Sa 28/32. Postępowanie układowe do 
majatku dłużaiczki Blimy Gerber w Mości. 
skach zakończono. 

Sąd Okręgowy 


9 września 1933, 3861 


Przemyśl, 


układowe do 


Sa. 68/31. Postępowanie 
Leiby Gerbera 


majątku dłużnika Chaima 
w Mościskach zakończono. 
Sąd Okręgowy 


Przemyśl. 9 września 1933. 3862 


Sa. 3/33. W sprawie układowei do ma- 
latku dłużników Mojżesza Rattnera i Hen- 
dl Rattner. kupców w Dobromilu. układ 
zawarty między dłużnikami a ich wierzy- 
cielami zatwierdzono. 

Sad Okręgowy 

Przemyśl. 9 września 1933. 


Sa. 


3863 


14/33. Otwarcie postepowania ukła- 
dowego do maiątku dłużników Samuela 
i Anny Löwenthal. kupców w Dobromilu. 
Komisarz układowy s. s. o. Eljasz Eisner 
w Przemyślu. zarządca układowy Eisig 


Wilf, kupiec w Dobromilu, Andjencję ukła- . 


dową wyznaczono w wyżej wymenionym 

Sadzie na 10. paździeruika 1933 na godz. 9. 

Wierzytelności należy zgłaszać do 7 paź 

dziernika 1933, 3864 
Sad Okręgowv 

Przemyśl, 2 września 1933. 

Sa. 26/31. Postępowanie układowe dłuż- 
nika Adolfa  Ragera w Jarosławiu zasta- 
nowiono. 

Sad Okręgowy 


Przemyśl. dnia 29 sierpnia 1931. 3865 


Nr. z dnia 25 wtrześną 1933, 


No. 457/32/14. Sąd Okręgowy w Targo- 
wie powziął w dmiu dzisiejszym w Sprawie 
wniosku Banku Gospodarstwa Krajowego 
Gddziału w Drohobyczu o otwarcie postę- 
powania konkursowego do majątku Dawi. 
da Franka z Tarnowa następująca uchwa- 
łę: Odmawia się wniuskowi Bauku Gospo- 
darstwa Krajowego Oddziału w Drohoby- 
czu o utwurcie postępowania konkursowe 
go do majątku Dawida Frarska z Tarnowa, 
a to z powodu braku dostatecznego ma. 
iątku dłużnika. 
Sąd Okręgowy Wydział I 

Tarnów. dnia 29 lipca 1933. 3893 


Sa. 10/33/64. Zatwierdza się ugodę za- 
wartą na audjencji ugodowej w dniu 7.gu 
czerwca 1933 do majątku firmy Polskiej 
Ajencji dla Handlu i Przemysłu Ski z ogr. 
odp. w likwidacji we Lwowie pl. Smolki 5 
a jej wierzycielami, 

Sąd Okręgowy 


Lwów. 24 sierpnia 1933. 3896 
Sa. 78/31/189. Postępowanie ugodowe 
dłuznika firmy „Melodia“ Dr. Jakób Pilpel 


wów Koperinika 5 wpisanego do Eoy 
handl. pod iirmą „Melodja* Dr. Jakób Pil- 
pel Lwów Kopernika » jest zakończone. 
Sąd Okręgowy 


Łwów. 19 sierpnia 1933. 3897 
Sa. 34/32/79, Postępowanie ugodowe 
dłużników Stanisława Wagnera i Artura 


Langa pl. Mariacki 7 wpisanych do rejestru 
handlowego pod firmą „St. Wagner i A. 
Lang“ handel towarami galanteryjnemi i 
perfumeria we Lwowie pl. Mariacki 7 jest 
zakończone. 

Sąd Okręgowy 


Lwów, 19 sierpnia 1933, 1898 
FIRMY. 
Firm. 250/33. Spółdz. IV. 266. Zmiany 


dotyczące wpisanej spółdzielni. W rejestrze 
spółdzielni wpisano dnia 2 czerwca 1933, 
przy spółdzielni Kasa Ludowa z ograniczo- 
ną odpowiedzialnością w Jaworowie, na- 
stępujące zmiany: że ma waltem zgroma- 
dzeniu członków spółdzielni odbytem dnia 
14 lutego 1933. uchwalono zmianę statutu 
Spółdzielni w ten sposób, że 1) § 2. ust. 2, 
dotychczasowego statutu, który brzmiał 
„Spółdzielnia zajmuje się wszystkiemi czyn. 
nościam, wymienionemi w § 81 (Rozp. 
Prez. R. P, z dnia 27 grudnia 1924 o wa- 


runkach wykonywania czynności banko- 
wych i nadzorze nad temi czynnościami 
(Dz. Ust. Nr. 14 poz. 1018) —- nadaje się 
obecnie brzmienie —- następujące: Spół- 


dzielnia zajmuje się: 1) Udzielaniem kredy- 
tów we formie dyskonta weksli. pożyczek 
skryptowych oraz rachunków bieżących 
i pożyczek zabezpieczonych badź hipotecz- 
gie, badź przez poręczenie, badź zastawem 
papierów wartościowych, wymienionych 
w punkcie 4, niniejszego paragrafu. 
2) Redyskontem weksli. 3) Przyjmowanie 
wkładów pieniężnych z prawem wydawa- 
nia dowodów  wkładowych imiennych. 
4) Kupio i sprzedaż na rachunek własny 
oraz na rachunek osób trzecich papierów 
procentowych. państwowych i samorządo- 
wych. listów zastawnych, akcii central go- 
spodarczych i przedsiębiorstw organizo- 
wanych przez Spółdzielnie i ich Związki. 
lub centrale gospodarcze. oraz akcji Banku 
Polskiego. 5) Przyjmowanie subskrypcji na 
pożyczki państwowe i komunalne, oraz na 
akcji przedsiębiorstw © których mowa 
w punkcie 4 niniejszego paragrafu. 6) 

stępstwo czynności na rzecz Banku Pol- 
skiego i Banków Państwowych. 7) Przył- 
mowanie do depozytu papierów wartościo- 
wych, wydawanie przekazów, czeków, 
akredytyw. dokonywanie wypłat i wpłat 
w gramicach Państwa, odbiór wpłat na ra- 
chunek osób trzecich, oraz inkaso weksli 


i dokumentów. 2) § 7. dotychczasowego 
statutu opiewającemu „Członków Spół. 
dzielni przyjmuje zarząd” — nadaje sie 


bszmienie następujace: Osoba przystępu- 
jąca do Spółdzielni składa odpowiednia 
deklarację, gdzie wymienia dzień przysta- 
pienia, imię i nazwisko, miejsce zamie- 
szkania. ilość zadeklarowanych udziałów 
i zakres przyjętej na siebie odpowiedzial- 
ności. Przy deklarowaniu dalszych udzia. 
łów należy to również uczynić pisemnie. 
podając ilość nowych udziałów. Uchwały 
Zarzadu o przyjęciu członków wiane być 
adnotowane na deklaraciach z podaniem 
daty i podpisane przez dwóch członków 
zarządu. 3) Skreślono z § 2 statutu. ustęp 


3 tego $-fu POCZĄWSZY od słowa zarazem“ 
do słowa . złotych”. 
Sad Okręgowy 
Przemyśl. 18 kwietnia 1934, 3874 


Lez, Firm 331/32. Reg. A. 309. Wpis da 
rejestru handlowego firmy spółkowej. Do 
rejestru Oddziału A.: wpisano dnia 12 lipca 
1932. 1) Siedziba firmy: Tarnopol. 2) 
Brzmienie firmy: S. Niwes i Spółką skład 
towarów szklannych fajansowych | naczy* 
nia kuchennego w Tarnopolu. 3) Przedmio: 
przedsiębiorstwa: handel towarów szklan- 
nych fajarisowych i naczynia kuchennego. 
4) Forma Spółki: jawna od 15 maja 1932. 
5) Imię, nazwisko, stan i miejsce zamie- 
szkania spólników: Szymon Niwes, kupiec 
w Tarnopolu, ul. Ruska 40 -- Józef Fisch- 
bein, kupiec w Tarnopolu. ulicą Lipowa 7 
— Ozjasz Kronisch kupiec w Tarnopolu. 
ul. Staroszkolia | Jakóh Markus. kupiec 
w Tarnopolu, ul. Lwowska 16. 6) Do za- 
Ep z ws zau a a dą firmy uprawnieni są spółnicy: 


Odpowiedzialny redaktor: Juljan - „FENG "IWYPYCZEG 
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Szymon Niwes i Józef Fischbein. obaj 
wspólnie. 7) Podpis firmy: Pod brzmieniem 
firmy wypisanem lub pieczątka wyciśnię- 
tem umieszcza swoje podpisy Szymon Ni. 
wes i J, Fischbein. 
Sąd Okręgowy Wydział L 
Tarnopol. dnią 2 lipca 1932, 3875 


Lcz. Firm. 380/32. Rg. A. 401. Wpis do 
rejestru handlowego firmy Spółkowej. Do 
rejestru oddziału A, wpisano dnia 2 wnzę- 
Snia 1932 r. Siedziba firmy: Tarnopol. w. 
Tarnowskiego 26a. Brzmienie firmy: „Sile- 
sia“, Biuro węylowe w Tarnopolu. Przed- 
miot przedsiębiorstwa  ajencyjta sprzedaż 
węgla i drzewa opałowego, Formą firmy: 
jawna spółka handiowa, trwająca ud daia 
27 sierpnia 1932 r.  Spólnikami jawnymi 
i osobiście odpowiedzialnym, sa: Dawid 
Gelimamn i Laura Frieamann. kupcy w Tar- 
nopolu. Do zastępstwa fimny uprawnieni 
sa: obaf spólnicy kolektywnie. Firmę pod. 
pisywać będą: obaj spólnicy pod wyciśnię. 
tą pieczęcią „Silesia“, Biuro węglowe 
w Tarnopolu. 

Sad Okręgowy Wydział L 

Tarnopol, dma 2 września 1932. 3876 


Firm. 403/32. Rg. A. 403. Wpis tirmy PO. 
jedynczej. Do rejestru Oddziału „A“ wpi. 
sano dnia 29 października 1932. Siedziba 
firmy: Tarnopol, Brzmienie firmy: „Bła- 
watnia Podolska“, inżymiera Lisowodera, 
skład komisowy Tarnopol, Przedmiot 
przedsiębiorstwa: komisyjna Sprzedaż to. 
warów bławatnych. Posiadacz firmy: In- 
Żynier Jakób Lisowoder, Lwów, uł, Ko- 
pernika l. 42b. I. p. Prokurę udzielono Sa- 
lemonowi Tiirklowi, kupcoówi, zamieszka - 
łemu w Tarnopolu, ul, Perla 1. 12 i Judzie 
Herschowi Giinsbergowi, urzędnikowi 
pryw. we Lwowie. ul. Niemcewicza |. 26, 
łącznie. Podpis firmy: Pod brzmieniem fir- 
my wypisanem lub pieczęcia wyciśniętem 
podpis własnoręczny posiadacza firmy, 
albo też podpisy obu prokurzystów łacznie 
z dodatkiem „per procura", 

Sad Okręgowy jako handlowy 

Tarnopol. dnia 29 pażdziernika 1932. 3877 


Firm 408/32. Rg. A. 402. Wpis do teje- 
stru handlowego firmy spółkowej, Do re- 
jestru oddziału A. wpisano dnia 3 paździer. 
nika 1932. 1) Firma spółki opiewa: Bie- 
lecki i Einleger, rejonowa hurtownią tyto- 
miowa w Trembowli. 2) Siedziba Spółki: 
Trembowla. 3) Przedmiot przedsiębiorstwa: 
hurtownia tytosiowa. 4) Jawni spólnicy 
firmy: Antoni Bielecki, koncesionarjusz 
uurtowni tytoniowej w Trembowli i Abrą« 
ham Finleger koncesjonarjinsz hurtowni ty- 
toniowej w Trembowli. 5) Zastępstwo spół- 
ki: obaj spólnicy łacznie, 6) Czas rozpo- 
częcia spółki: 1 stycznia 1933. 7) Podpis 
firmy: Pod brzmieniem firmy, wypisanem 
lub pieczęcia wyciśniętą, umieszczają swe 
podpisy obai spólnicy. 

Sad Okręgowy Wydział I. 

Tarnopol. dnia 3 października 1932 3878 


Lez. Firm. 427/32, Cg. A, 404, Wpis fir- 
my spółkowej. Do rejestru Oddziału A. 
wpisano dnia 16 listopada 1932. Siedziba 
firmy: [Trembowla. Brzmienie firmy: „Ka- 
zimierz Mroczkowski Antoni Zajac i Ska“. 
Przedmiot przedsiębiorstwa: skup niero- 
gacizny w kraju dla eksportu jaj za grani- 
cą. Firma spółki jawna od 1 stycznia 1933. 
Spólnicy osobiście odpowiedzialni: Kazi- 
mierz Mroczkowski, kupiec w Trembowlli. 
Marjan Szozda, kupiec w Budzanowie. An. 
toni Zając. kupiec w Budzanowie i Włady- 
sław Szozda. kupiec w Budzamowie. Do 
zastępstwa uprawniony jest Kazimierz 
Mroczkowski. Podpis tirmy: Pod brzmie- 
niem firmy „Kazimierz Mroczkowski, An- 
toni Zając i Ska“, podpis spólnika Kazi- 
mierz Mroczkowski. 

Sąd Okręgowy, Wydział I. 


Tarnopol dnia 16 listopada 1932. 3879 


Firm, 429/32. Rg. A. 402. Zmiany doty. 
czące już wpisanej firmy spółkowej. Do 
rejestru handlowego oddziału A. wpisano 
dnia 3 stycznia 1933. Siedziba firmy: Trem- 
bowlą. Brzmienie firmy: Bielecki i Einle- 
ger. rejonowa hurtownia tytoniowa 
w Trembowli. Czas rozpoczęcia spółki do- 
tąd 1 stycznia 1933. Czas rozpoczęcia spól- 
ki odtąd 1 listopada 1932. 

Sąd Okręgowy Wydział l. 


Tarnopol. dnia 3 stycznia 1933, 3880 
Firm, 440/32. Re. B. XIII, 45/69. Zmiany 
i dodatki dotyczące już wpisanej firmy 


Do rejestru wpisano: dnia 8 listopada 1932 
r. Siedziba firmy: Tarnopol. Brzmienie fir- 
my: Akcyjny Bank Hipoteczny filia w Tar. 
nopolu. Zmarł: Józef Münz. zastępca dy- 
rektora zakładu głównego, Mianowani: 
a) zastępcą dyrektora Zakładu główaiega 


p. Dr. Juliusz Kuryłowicz, zam. we Łwo- 
wie przy ulicy  Akadeinickiej L. 26; 
b) współkierownikiem fili w Tarnopolu 


p, Maurycy Mandler, prokurent filji w Sta- 
nisławowie. Odebrano: p. Ottonowi Hilfe. 
rowi prawo podpisywania filii w Tarnopolu 
„per procura“ 

Sad Okręgowy jako handlowy 
Tarnopol dnia 8 listopada 1932, 3881 
Firm 466/32. Rg. A. 405/32. Wpis firmy 

pojedynczej, Do rejestru firm pojedynczych 
Oddziału A. wpisano dnia 5-go grudnia 
1932 r. Siedziba firmy: Mikulińce Brzmie- 
nie firmy: Naftali Selzer, skup i export 
jaj.  Przedtniot przedsiębiorstwa: Skup 


| RP w m z A 


Qal 
w 


i export jaj. Posiadacz fitmy: Naftali 
zer w Mikulińcach. Podpis firmy. 
brzmieniem firmy wypisanem lub wyciśnię 
tem pieczęcią umieści podpis własnoręcz- 
nie: Posiadacz firmy Naftali Selzer, 
Sad Okręgowy 

Tarnopol, dnia 5 grudnia 1932. 3882 

Lecz. Firm 58/33. Rg. A, 407. Wpis firmy 
Spółkowej. Do rejestru „A“ wpisano dnia 
5 maja 1933, Siedziba firmy: Tarnopol. ul. 
3 Maja 9. Brzmienie firmy: D. Gellman 
i Ska. Przedmiot przedsiębiorstwa: Kantor 
wymiany. Forma spółki: jawne od dnia 22 
lutego 1933. Spólnicy osobiście odpowie. 
dzłalni: Dawid Gellman i Dr. Józef Halpern 
w Tarnopolu, przy ul. Konarskiego 9 za- 
mieszkali. Uprawnieni do zastępstwa: każ- 
dy ze spólników z osobna. Podpis firmy: 
Pod wypisanem. wyciśniętą pieczęcią lub 
wydrukowanem brzmieniem firmy podpis 
e UP spólmika. 

Sad Okręgowy. Wydział 1. 


Tarnopol, dnia 10 kwietnia 1933. 3883 


Lez. Firm, 8/33. Re. 388. Zmiany doty- 
czące już wpisanej Firmy spółkowej. Do 
rejestru „A“. wpisano dnia 9 stycznia 1933 
r. Siedziba firmy: Trembowla, Brzmienie 
firmy: Karol Okoński i Ska. Wystąpili ze 
spółki z dniem 1 stycznia 1933 spólnicy: 
Antoni Zając, Władysław, Szozda i Marjam 
Szozda, kupcy wszyscy z Budzanowa. 

Sad Okręgowy Wydział 1. 

Tarnopol, dnia 9 stycznią 1933. 3884 


Lez. Firm. 13/33. 
i dodatki dotyczące 


Re. A. 388. Zmiany 
już wpisanej firmv 


spółkowej. Do rejestru „A“ 388, wpisano 
dnia 18 stycznia 1933. Siedziba firmy: 
Trembowla. Brzmienie firmy: Okoński 


i Ska. Do spółki przystąpili Jan Szkamba- 
ra. s. Teodora, Władysław  Szkambara, 
s. Jana. kupcy w Mikulińcach zamieszkali. 
Adam Rabą w Strusowie į Józef I.otocki 
w Trembowli zamieszkali, 

Sąd Okręgowy. Wydział 1. 
Tarnopol. dnia 18 stycznia 1933. 3885 
Firm. 47/33/A—417. Wykreślenie firmy. 

Dnia 28 kwietnia 1933 wykreślono z re- 
jestru wskutek rozwiazania Spółki z dniem 
ði grudmą 1932: Siedzibą firmy: Tarnów, 
Brzmienie firmy: Jawna Spółką Handlowa 
„Bracia Rosenblut*. Przedmiot przedsię- 
biorstwa: Handel naczyń kuchennych i to- 
warow żelaznych. 

Sad Okręgowy Wydział I 
Tarnów, dnią 12 kwietnia 1933, 


UZNANIE ZA ZMARŁEGO. 


T. 95/31. Stefan Kowalów, syn Hrvńka. 
urodzony w Kalnikowie. dnią 9 paździer- 
vika 1897, syn Grzegorza i Kseni. 
uczestnik wojny światowej, zaginał i od 
roku 1916 nie daje o sobie żadnei wiado- 
mości. Służył prży 89 p. p. b. armji austr. 
węg. Wzywa się, by do pół roku od ogło- 
szemia udzielono o zaginionym wiadomości 
Sądowi lub kuratorowi adw, Dr. Probstei- 
nowi w Przemyślu, 

Sad Okręgowy 
dnia 6 lutego 1932 


3893 


Przemyśl. 3866 

T. 176/30. Kazimierz Naleśniak. urodzo- 
ny w Pawłosiowie 22 stycznia 1893, syn 
Józefa į Marji., uczestnik wojny Światowej. 
zaginął i od roku 1918 nie daje o sobie 
żadnej wiadomości. Służył przy 34 p. obr. 
kraj. armji austr. Wzywa się. by do pół 
roku od ogłoszenia udzielono o zaginionym 
wiadomości Sądowi lub  kuratorowi adw 


Dr. Ameisenowi w Przemyślu 
Sad Okręgowy 
Przemyśl 12 czerwca 1931 3867 
L T. 3/33/5. Wdrożenie postępowania 


celem uznania za zmarłą Zofię Nowakową 
urodzoną w roku 1885 w Husiatynie córki 
Bartłomieia i Franciszki, która w r. 1914 
bez wieści zaginęła. Wzywa się każdegi 
o udzielenie tut. Sądowi lub jego kurato- 
rowi j obrońcy węzła małżeńskiego Drowi 
Kleinbergowi adwokatowi w Tarnowie 
wiadomości o zaginionej zaś poszukiwana 
Zotjię Nowakową wzywa się. aby tut. Sąd 
uwiadorniła o swem życiu od dnia ogło- 
szenia tego edvktu do 1 roku. 
Sad Okręgowy Wydział I 
Tarnów. dnia 27 lipca 1938. 


T. 37/33. Piotr Szafran. urodzony w Roż- 
burzu okręgłym, pow. Jarosław, dnia 21. 
lutego 1897, syn Łukasza i Agnieszki. 
uczestnik wojny Światowej. zaginał i od 
roku 1917 nie daje o sobie żadnej wiado- 
mości Służył przy 34 pułku piechoty 
austriackiej armii. W celu uznania go Za 
zmarłego, wzywa się. by do pół roku 0% 
ogłoszenia udzielono o zaginionym wiado 
mości Sadowi. 

Sad Okregowy 


18 sierpnia 1933. 3863 


Przemyśl, 


T. 30/33. Antoni Żurawski, urodzony 
w Pawłosiowie, dnia 28 marca 1898, sy” 
Piotra i Franciszki, uczestnik wojny Ś$wi3* 
towej. jako woźnica cywilny wojsk austria= 
ckich. zaginął i od roku 1914 nie daje o s0- 
bie żadnej wiadomości. Był przy nieznane! 
formacji wojsk austrjackich Wzywa Sie: 
by do pół roku od ogłoszenia udzielo? 
o zagisionym wiadomości Sądowi, 

Sad Okręgowy 


Przemyśl, 17 lipca 1933. 3807 


— 


Z drukarni „Słowa Pniskłezo". Lwów ul. Zimorowicza 1% 


